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Nr 8. Dnia 9 stycznia. 


PRENUMERA 


TA 
Kurjera Warszawskiego 
wraz z dodatkiem porannym): 


arszaw je: rocznie 

ra. 9, nółrocznie ra. 4 kop. 50, 
lnie -4 2 kop. 25, y 

g 


Za odnoszenie do emn do- 
płaca sie miesięcznie kop. 5. 
Sa prowincji i w Cesar. 


Poniedziałek. 


ASKI. 


Dnia 28 grudnia (9 stycznia) 1887/8 r. 


KURIER WARSZ 


Wychodzi w dni powszednie wieczorem, w niedziela iświęta rano, a nadto wychodzą 


OGŁOSZENIA. 


Reklamy: zn jeden wiersz 
garmontowy albo jego miejsce 
pierwszy raz 25kop., każdy na- 
stępny raz 20 kop. 

Nekrologja: za jeden wiersz 
15 kop. 

Zwyczajne ogłoszenia: za 
jeden wiersz petytowy albo jega 
miejsce pierwszy raz 10 Kop., 


wie: rocznie rs. 1 lro każdy następny raz 8 kop. 
ra 6, kwartaliie ta; igre stale w dni powszednie z wyjątkiem dni poświątecznych dodatki poranne. Małe. ogłoszenik, sa Jedó 
ne wL DOER EAE EEA kare aas 2 kop. ne TAZ, ad 
adesłane: za jeden wier 
umer dodi- x STE AEN EIERE I EE N EON T RZ PE [0 z do Kuri zyj- 
tkn kop. p Pig Ba Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera Warszawskiego codziennie od godziny 8-ej rano do 8-eż nas alko Biuro Raj „przyj 
kop. 3 wieczorem, w niedziele i święta od godziny 10-ej rano do 1-ej w południe. i Frendlera ul. Senatorska 26. 
"Dziś: Marcjanny P, Męcz. schód słońca o godzinie 8 minut 11, Wschód księżyca o godzinie 3 minut 28 r. Piątek: Weroniki Panny. 
tożek: Agntona P. ki wilh. B. £.., Zachód 16 w. Sobota: Hilarego B. D. K., Feliksa. 


roda: Higina P. M. i Honoraty P. 


"Czwartek: Arkadjusza Męcz. Przybyło 


Ziedakcja, Administracja i I rukarnia: plac 4 


KALENDARZ. 


* Imiona słowiańskie: Dziś Włastimiry, jntro Dobrosława. 
Zgromadzenia: Posiedzenie administracji o ólnej Towarzy- 
stwa dobroczynności. (Lokal Towarzystwa—5 po południu.)— 
Półroczna sesje obrachunkowa zgromadzenia cieśli. (Mie- 
szkanie starszego, Rozbrat 4—5 po południu.) AB 
` Wybory: Składanie kartek wyborczych przez wybor w. 
zamieszkałych w cyrkule bielańskim, na członków zarządu 
(warszawskiej gminy patron ry br += tera administra- 
cyjny w gmachu magistratu—11 rano. 
g fe [rst szkiców. (Wystawa obrazów Kry- 
wulta na Krak.-Przedm. — od 10-ej rano. do 8-ej wieczo- 
'rem.) — Wystawa Towarzystwa sztuk piekayek: (Krak.- 
Przedm. M i5—od 10-ej rano do 4-ej popołudniu.)—Wystawa 
obrazów Wiesiołowskiego. (Salon A. Krywulta w hotelu 
Europójskim—od 10-ej rano do 8-ej wieczorem.) 
Teatra: Wi el ki: dziś „Arrią i Messalina”, jutro „Fawory- 
ta” „(występ P- Bulterini'ego); — Rozmaitości: dziś 
Kaprys” i „Szczęście małżeńskie”, jutro „Małżeństwo Ap- 
fe”: —Ma ły (przy ulicy Daniłowiczowskiej): dziś „Przemo- 
kły kupidynek”,* jutro „Szyk” i „Numer o dwóch łóżkach”. 
i rem. 
h ma iczny: ulica Bagatela. (Otwarty codziennie od 
10-6j rafo do wieczora.) 


— W kościele św. Ducha 


+paulińskim).  jutro,. 
o godz., 9-ej zrana, odprawion zie w kaplicy Matki 
Boskiej Częstochowskiej i ku Jej czci solenna wotywa. 

— Jutro, o godz. 10-ej zrana, w kościele ów. Fran: 
ciszka $erafickiego (po-franciszkańskim) odprawioną bę- 
dzie przed ołtarzem św. Antoniego Padewskiego i ku je- 
go częi, solenna wotywa z wystawieniem N.. Sakra- 
menti. À 


- PRZEGLĄD. POLITYCZNY. 


Obok mglistych komunikatów Nordd. alig. Zig., 
która widzi w tem np. niejaką zapowiedź pokoju, że 
„linjo zasadnicze położenia w ogólności zostały wy- 
tknięte” itp., notują w Berlinie - Ceme słowa” 
ks. Bismarka, który na uwagę czyjąć, iż zachowanie 
się. Francji pie jest pewnem, oświadczył, że w jego 
ocząch nie ma żadnej wartości argument sfer mili- 
taznych © ewentualnej przewadze sił francuskich 
nad" niemieckiemi: „Jedynym punktem widzenia, 
z którego na. kwestię daną zapatrywać się należy, 
pó wg jeżeli Niemcy zostaną w niesłuszny sposób | 
zaczepione, natenczas potrafią dwu- i trzykrotnie 


Tak zwana inteligentna. tona, 


wiły tyle o natcèi wyższóm wykształceniu, o 
eh kobiet i posłannictwię niewiast , jako 
towarzysze i współ pracownicza męża, odwrąca- 
łem wię óczywiście z pogardą w ażdej panienki, 
ńuchodżacej za „pospolitą gąskę +". b; 

„Jeżeli się kiedykolwiek oien » iecywałem 
sobie—to tylko z dziowczyną inte Go LĄ, z osobą, 
którąby zajmował świat myśli, któraby: mnie „rozu- 
miała”. | RA 

-Bo'czyż może być -coś strąsźniejszego, jak być 
przy pa całe: życie do istoty, zamkniętej 
w ciasnych granicach ogniska rodzinnego, uurzają. 
cej się z moro w drobiazgach szarej, jednostaj . 
nej powszedniośc : 

RA nie wytrzymałbym z taką „gąską”. Moja żo- 
na musi być kobietą „inteligentną”, MUSI ogarniać 
myślą swoją szerokie koła spraw krajowych i o- 

Inoludzkich. (it 
Stech sobie inni wielbią dobroć, uległość i zoyoł 
praktyczny białogłów, ja przenoszę ke a te 
wszystkie zdawkowe przymioty jaśną 8 Ka /grun- 
'towne wykształoćnie. Sam przecież kończy:em gim- 
nazjum e i wydział filozoficzny pm 

aú do śmierci przy książce, gdyż WY "o: 


chód » 
Długość dnia godzin T í 
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|| 
» Będąc „wychowańcem nowszych czasów, które 


tak wielką siłę rozwinąć, jak ta, którą ustawy woj- 


skowe przepisują. Zresztą najlepszą rękojmią po- 
koju jest proch, przeznaczony dla karabinów Lebela; 
traci on po krótkiem leżeniu swoją moc wybucho- 
wą. Zaiste bywają argumenta silniejsze od tego — 
paradoksu. 

Ks, Bismark w drugiej połowie stycznia powraca 
nareszcie do Berlina, Oczekują ztąd żywego udzia- 
łu księcia w rozprawach parlamentu niemieckiego i 
sejmu pruskiego. Po raz pierwszy zapewne zabie- 
rze on głos w obradach nad przygotowywanym pro- 
jektem nowego prawa przeciw socjalistom, które 
pomiędzy innemi uprawnić ma władzę administra- 
cyjną do pozbawiania jednostek, zarażonych trądem 
socjalizmu, poddaństwa niemieckiego na mocy orze- 
czeń sądowych, obarczających rzeczone jednostki 
winą należenia do tajnych stowarzyszeń. 

W d. 5-ym b. m. odbyły się w 30-tu departamen- 
tach francuskich wybory nowych senatorów, odna- 
wiające w jednej trzeciej części skład izby parów 
francuskich. Wedle ustawy wyborczej z d. 9-go 
grudnia r. 1884-go, kolegjam wyborców stanowią 
w tym razie: deputowani departamentu, radcy jene- 
ralni i delegowani rad municypalnych.: "Dotąd od- 
bywały się takie częściowe wybory, „odświeżające 
atmosferę stęchłą senatu”, „w r. 1879-ym, 1882-im i - 
1885-im. Wedle ostatnich wiadomości, wybrano we 
czwartek -57 republikanów, a 21 monarchistów. Bra- 
kowało jeszcze dnia tego wieczorem rezultatu z sze- 
ściu kolegjów wyborczych. Monarchiści zyskali dwa 
krzesła, spodziewali się więcej. 

Angielski British Medical Journal z piątku pomie- 
ścić miał artykuł Mackenziegó, uśmierzający wszel- 
kie obawy co do stanu zdrowia niemieckiego na- 
stępcy tronu. Wszystkie oznaki raka, które wywo- 
ły W listopadzie taki okrzyk grozy i boleści, zni- 
Knęły, opuchlina dawniejsza (oedema) zmniejszyła się 
do czwartej części swoich ówczesnych wymiarów, . 
wrzód: na zewnętrznej jej powierzchni zabliźnił 
się, a gruczoły, które powiększyły się i zgrubiały 
wówczas, powróciły do swego stanu prawidłowego. 
Małe nabrzmienie, które wytworzyło się w grudniu 
na lewej, t. zw. „łałszywej” strunie głosowej, znikło 
również zupełnie, a powierzchnia jego zabliźniła 
się. Mackenzie utrzymuje obecnie na pewno, że 


bie zawód profesorski. Więc wystawiam sobie, 
jakby mi było, gdybym, wracając ze szkoły do do- 
mu, musiął wysłuchać skarg jejmości o stłuczonych 
garnkach, o nieposłuszeństwie służby i t. p. śmie- 
szności: 

Stary mój ojciec, gdy marzyłem w jego obecności 
na jawie o tej mojej przyszłej wybranej, ,wypuszczał 
z ust większy kłąb dymu, niż zwykle, uśmiechał 
się i mówił: 

— Głupiec z wasana. 

— A to dlaczego?— pytałem obrażony. 

— Bo najlepszą żoną bywa ta kobieta, która ko- 
cha swojego męża i dzieci, pilnuje domu, trzyma, 
moeno : w „garści grosz, aby się nie rozleciał, a nie 
miesza się do rzeczy nieswoich. 

— Więc ojciec chciał by—wołałem —abym stanął 
z: głupią na kobiereu ślubnym? 

— Weale tego nie powiedziałem —- odpowiedział 
tatuś — owszem, nie zgodziłbym się nigdy na to, 
abyś miał pojąć za żonę dziewczynę przewrotną, 
kapryśną lub niemądrą, ale między. rozumem a tą 
twoją inteligencją zachodzi znaczna różnica. Drwij 
sobię z tej sztucznej mądrości niewieściej! Albo to 
one chodzą przez lat dwadzieścia do szkoły, jak 
my, albo to patrzą na życie i nczą się iść przebo- 
jem przez świat? W maleńkości naginają je matki . 
do obłudy, kształcą w kłamiiwej grzeczności, spo- 
sobią do. bierności. Ta cała ich wiedza, to pochwy- 


tene gdzieś: strzępy, najczęściej z utworów beletry- 


Wysokość wody na Wiśle s. 3 ©. 4, 
Dziś o godzinie 2-ej po południu ciepła 3° R. 


'eatralny nr 9. — Telefon Redakcji nr 126.— Telefon Administr. 244, 


p na 


Niedziela: Pawła I-go Pusteln. 
Poniedziałek: Marcella P., Ottona, 


choroba następcy tronu jest ciężką odmianą chro- 
nicznej. laryngitis. (zapalenia tchawie). Podobny 
wypadek Mackenzie opisał jaż przed ośmioma laty 
w swojem dziele. Przyłączyła się także do powyż- 
szej choroby perichondritis (zapalenie ochrząstnej). 
Mackenzie ostrzega wszelako przed optymizmem: 
cierpienie w każdym razie jest bardzo poważne, 
uciążliwe, a czasem nieuleczalne. Podobny biuletyn 
zamieścić miał i Lancet. 

Przypomniano sobie obecnie, że prof. Virchow 
ani razu nie znalazł pierwiastków rakowatych w do- 
starczonych mu do analizy cząstkach narośli i wy- 
dzielinach. Zauważono również, że w bezpośre- 
dniem sąsiedztwie raka nie wytwarzają się nigdy 
obrzmienia natury łagodnej. Ztąd nie wynika, 
aby z czasem operacja dla ułatwienia dopływu po- 
wietrza, z powodu zgrubienia ścian kanału odde- 
chowego, nie okazała się potrzebną. Dr. Schmidt 
z Frankfurtu udał się do San Remo w tym celu po- 
dobno, aby cesarzowi zdać sprawę © istocie i pra- 
wdziwem znaczeniu polepszenia, 

Organ p. Crispiego, Riforma, wśród tryumfalnej 
symfonji dzwonów, uderzających dźwiękiem jubileu- 
szowym ze szczytów wszystkich bazylik rzym- 
skich, zamieszcza artykuł bardzo ostry i opryskli- 
wy przeciw Watykanowi, w którym powiada; że 
kurja rzymska usiłuje zdyskredytować rząd 'włoski, 
utrzymujące, iż król i jego ministrowie ofiarowali Pa- 

ieżowi propozycjezgody, których on nie przyjął, 

edle Riformy, rzecz się miała wręcz przeciwnie. 
W chwili mianowania kard. Rampolli sekretarzem 
stanu i przygotowywania okólnika jego do nuneju- 
szów Watykan starał się uzyskać pewne ustępstwa 
u rządu włoskiego, których mu odmówiono. Rząd 
nie zmieni swojej postawy, która opiera się na za- 


sądach następujących: najszersza swoboda religijna 


Watykanu, której dowodem jest teraźniejszy jubis* 
leusz, niewzruszona obrona nietykalności praw 
udzielnych, jakie posiada państwo. 4 coquin, coquin 
et demi, powiada szorstko p. Crispi, obwiniając kurję 
rzymską, że po totylko starała się u rządu wyłu- 
dzić pewne obietnice ustępstw, ażeby pochwalić się 
mogła potem przed światem katolickim, że ich nie 
przyjęła. 

Ogólnem jest przekonanie, że radykaliści serbscy 


stycznych i z gazet, to pianka mydlana; na którą 
wystarcza dobrze dmuchnąć, aby się ulotniła. 

Ma się rozumieć, że nie dawałem wiary słowom 
ojca. Cóż tam bowiem taki stary wstecznik, taki 
średniowieczny zacofaniec może wiedzieć o prądach 
i potrzebach dzisiejszych. Wszakże-ż szydził on nie- 
tylko z mądrych niewiast, ale lekceważył naukę 
nowoczesną w ogóle, nazywając ją pogardliwie ku- 
pą faktów, materjałem do przyszłej wiedzy. Idjoty- 
czne. spekulacje metafizyków niemieckich nie wy- 
wietrzały jeszcze z jego głowy. Jakże takiemu nie- 
poprawnemu idealiście sądzić o rzeczach, ¿o których 
nie mógł mieć wyobrażenia. 

— Wiem, że mnie nie posłuchasz—mówił tatug— 
bo jaje bywa zawsze mędrsze od kury, ale gdy do- 
czekasz się syna w twoim wieku, będziesz mu da- 


"wał takie same rady, jak ją oto tobie . w tej chwili. 


— Nigdy, przenigdy! 

— Chcialbym się z tobą założyć... 

— 'Przyjmuję zakład! 

— Nie przyjmuj, Bolku, bo musiałbyś go chyba 

załatwić na drugim świecie. 

— Dlacżego? 

— Ludzie nie żyją stu lat, 
- Zamilkłem. Nie pomyślałem o tem, że mój tatuś 


jest śmiertelny, jak wszystko, co żyje. Zrobiło mi 


się miękko w okolicach serca. 
— Ojezulek będzie żył dłużej, niż sto lat. k 
— Dajże pokój! Dobre z cio ÓW SYNÓW. skich, 


„prawa natury nie uwzględniają afe 


/ 
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niebawem ra l Wj niezdolności do rządów, 
poczem 'Franasowicz złoży gabinet koalicyjny. ze 
zdolnych ludzi trzech. stronnictw, ze ścisłym: progra- 
mem akcji w zakresie przyrzeczonych reform, lecz 
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„€0,, towarzystwo -bowi i 
tnie Kia, dele 


bez charakteru stronniczego. Król oświadcza stanow- 


czo, że polityką zagraniczną i wojskiem ón sam 
wyłącznie odtąd kierować będzie, jedynie na polu 


administracji potrzebuje współdziałania zz i 


T, 
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Sc wpierwe 


Nikt nie powinien nam czynić zarzutu, jakoby- 
śmy nie. byli płodni.w projekta. - 

Pan J: Szlezygier np. rzucił niedawno „jeszcze je- 
den projekt”... wystąwy łowieckiej. 

Bardzo pięknie, ale zachodzi pytanie, kto tę wy- 
stawę urządzi? Pytanie przypominające nam, iż po- 
trafimy „rzucać” projekta, które, niestety, zbyt pręd- 
ko spoczywają na dnie zapomnienia, jak np. piękńy 


itak gorąco broniony projekt towarzystwa łowie="| 


ckiego... 

Nikt nie zaprzeczy, iż wystawa łowiecka wtedy 
tylko mogłaby liczyć na powodzenie, jeżeli zajmie 
się nią kompetentne grono specjalistów. 


Możnaby, coprawda, znaleźć ludzi dobrej woli, któ- | 


rzyby się podjęli urządzeńia wystawy, lecz wówcżas 
miałaby ona zupełnie iine w przyszłości skutki. 

Nie ulega wątpliwości, iż zawiązanie towarzystwa 
łowieckiego jest potrzebniejsze i. pożyteczniejsze, 
niżeli wystawa łowiecka, a w każdym: razie powin- 
no jej otwarcie wyprzedzić. 1 isal 

Wracając do tego z przed <kilku' łat projektu, 
przypominamy, iż towarzystwo łowieckie miało być 
zorganizowane celem ekspłoatowania' racjonalnego 
zwierzyny w połączeniu z oelironą jej: a)'w cza- 
sie mrozów i zamieci śnieżnych; b) przed zwierzę- 
tawi drapieżnemi; ©) przed ludźmi, zastawiającymi: 
w: każdej porże roku sidła i żelaza; d) przed kłuso+ 
wnikąmi; e); przed- pseudomyśliwymi, ' tępiącymi 
zwierzynę legalnie, lecz w czasie i w sposób niewła - 
ściwy, jak np. kuropatwy na śniegu, strzelaniem do 
sara; do zajęcy w sierpniu i pierwszej połowie wrze- 
śnia, w którym to czasię najwięcej samie ginie itd. 

Każdy przyzna, iż ten rodzaj sportu zasługuje na 
wyróżnienie i specjalne uwźględnienie przed wszel- 
kiemi innemi, bo rozciąga opiekę nad zwierzętami, 
sprawia miłą rozrywkę, pówiększa zasoby smaczne- 
go i'zdrowego pożywienia, nadto wpływa na powię- 
kszenie. dochodu z własności ziemskiej, tak mniej- 
szej, jak i większej: 

płyszałem projektodaweów dysputujących gorąco, 
czytałem nawet ustawę przyszłego towarzystwa, 
umiejętnie zredagowaną, piłem nawet na pomyślny 
rozwój myśliwstwa... No, i... mówiono jeszcze; pisa- 
no, rozprawiano i t. d., aż zapał spalił się u jednych 
na panewce, drudzy myśliwi: haniebnie spudłowali, 
i „obłany” projekt uniósł się, jak duch, w przestrze- 
nie fantazji! 

Krążyły pogłoski, iż niektórzy myśliwi, zajmują 


cy poważne stanowiska, a mogący przyczynić się do > 


zawiązania towarzystwa, nie chcą rzekomo z tej ra> 
cji ręki do tego przykładać, że „klub myśliwski” nie 


życzy sobie podobnej instytucji. Wątpię bardzo, że<: 
by klubowi co na tem zależało. Przeciwnie, jest to 


Zaprawdę, nie uwzględniają. Porwały mi, okru- 
tne, ojca wcześniej, niź się mogłem spodziewać. 
W rok po tej rozmowie spoczywał już mój zacny 
rodzie na Powązkach, a łzy moje spływały na jego 
mogiłę. | 

I jeszeze rok minął, —łzy moje wyschnęły, bo czło- 
wiek przywyka do wszystkiego. 

Uzyskawszy posadę przy 'jednem z gimnazjów, 
zacząłem myśleć o wprowadzeniu do skromnego 
gniazdka mojego miłej i drogiej połowicy. Ogląda- 
łem sA oczywiście za „inteligentną” i znalazłem ją 
rychło. 

Pronn sobie wystawić niebieskooką, jasnowłosą 
blondynkę słusznego wzrostu, bawiącą w salonie 
liczne: towarzystwo. Czy lekarz lub: filolog, czy 
przyrodnik albo chemik, inżenier nawet i rolnik— 
każdy mógł porozmawiać z przyjemnością z „inteli- 
gentag panną”, dla której żadne pole nie było obte. 
Znala wszystko potroszę, fruwająe, niby motylek, 
z przedmiotu na przedmiot. l 

Ta „inteligentna panna”, to moja Maryla, 'moja 
żoneczka,, przepraszam, towarżyszka i współpraco- 
wniczka, która mnie „rozumie”. biwi 

Zakochałem się w niej odrazu na zabój, a ponie- 
waż nie posiadała monety, aja pębierałem dość zna- 
cang peusję, wigo perozymielizmy się. bardzoszybko, 

Miesiące miedowe miogły, jak każde miesiące 
miodowe: eałowałe się, ściskała, szezebiotało, bawi- 
b się soba, ehoć nie było z €zeęs, śmiało się lada 
głupstwa. Dwoje dzieci, udających męża i żonę, 
nie mogloby być większymi ©d'nas pustakamii 


;|ołać godzi się inaczej. >< 


; 


- Ponieważ zaś o nazwę nie chodzi, tylki 


ojokt niewątpliwie poprze 

wchodząc 

zadanie mi 
7 


na OKU. 


i skutek, przeto mamy nadzieję, iż avi klub przeszka- 
dzać sh e Oba ać towarzystwa łowiec- 


kiego, ani ci, którzy rzucili 
ustawę, w połowie drogi nie ustaną. _. , so ogus 

W teñ bówiem spósób Żawść się można, lecz dzia" 
nb nGodzigław Sulicz 


04 WIADOMOŚCI "BIEŻĄCE. 


` = W rozkazie dziennym do policji wykonaw- 
0zej zamieszeżono: „Dla składańia wywożonego z 
podwórz domów lodit i śniegu, magistrat wyznaczył 
miejsce ma Pradze w pobliżu parku nad Wisłą. Zas 
wiądamiając o tem policję, polecam pp. komisarzom 
cyrkułowym. zakomunikować o powyższem, właści- 
cielom posegyj, Jak rómia osobom, które się zaj- 
mowały wywózką uprzedzając ich, ze wyładowywa: 
nie loda i sniega w innych miejscowościach w obrę: 
bić terytórjum miasta jest wzbronione.” i> 


= Dzisiejszy rozkaz policyjny. zamieszcza listę 
kilkunastu osób, skazanych w drodze administra- 
cyjnej za wykroczenia paszportowe na kary- pienię- 


żne, od. -1-go, do Giu rSerolog 0:0 id. 
nadsyłańych do mi> 


a> Z powodu licznych prośb, 

nisterjum oświaty, ogłoszone zostało różporządzenie, 
ażeby młodzież, cheąca kształcić się w wyższych 
zakładach naukowych 'w charakterze '* studentów 
czy wolnych słuchaczów, lub mająca zamiar przej- 
ścia 'ż jednego zakłada do drigiegó, składała pro-! 
sby li tylko na ręce miejscowej zwierzchności szkol- 
nej, ' Wszelkie prośby, podawane w tym przedmio- 
cie wprost dó mińisterjum, jako niewłaściwie skie- 
rowane, pozostahą bez ódpówiedzi. 


= Mosk. wied. dowiadują się, Że w: ministerjum 
skarbu poruszony został projekt wydania przepisów, 
regulujących. przyjmowanie depozytów przez pry: 
watne dowy bankierskie orąz procentowego 0po- 
datkowania dochodów, płynących z tego. źródła. 

== Według informacyj Koresp. płoc., obcy podda- 
ni, stówarzyszeni w Towarzystwie kredytówem 
ziemskiem, na przyszłych wyborach do władz tego 
Towarzystwa z prawa do głosowania i wyboru nie 
będą mogli korzystać; w dyrekcji płockiej takich 
obeoktejówków jest 28-iu, t. j. 37/6 stowarzyszonych. 


= Wydatki na utrzymanie personelu na kolei te- 
respołskiej wynosić mają na rok. przyszły rs. 556,291, 
w tej liczbie na zarząd centralny przypadą -TS 
39,782, na zarząd kolei rs. 103,075, na służbę kole- 
jową rs. 107,508, na służbę ruchu 171,141, na służ- 
rs. 73,478, na służbę telegrafu T8. 
30,875 i na wydział gospodarczy i służbę magazy- 
na ra, 26,032. 


= Zarząd kolei wiedeńskiej i bydgoskiej na 
utrzymanie służby zdrowia, włącznie z ambalatorja- 
mi i stacyjnemi podręcznemi aptekami, wyznaczył 
na r. b. 29,528 rs. 6 kop., z czego wypada na kolej 
wiedeńską 24,394 rs. 23 kop, na bydgoską zaś 
D;133 rs. 83 kop. l (013 


"Wracam do domu i nie zastaję gotowego obiadu, 
Ani pytam, dlaczego się tak stało. 
Kacharka spóźniła się, czy coś podobnego. 
Potrzebuję wyjść z wizytami, a nie ma świeżej 
bielizny, - Mało mnie to obchodzi. 

Na ulicach znajduje się dużo sklepów; można ku- 
pić ©o potrzeba, w każdej chwili. | 

Pieniądze, które dałem na utrzymanie domu na 
miesiąc, wyszły po:dwóch tygodniach. Któżby 
się o takie drobiazgi troszczył 1 
Jestem młody, mogę jeszcze dużo zarobić, więc 
okn wypadło zaciągnąć jaki dług, oddam go, od. 
robię. ch M 
"Taka to była moja filozofja praktyczna podczas 
miesięcy miodowych. 

Ale na świecie przemija wszystko, jako ten kwiat, 
który zachwyca na wiosnę wonią swoją, latem wabi 
barwami, 'a jesienią wala się W błocie razem z opa- 
dłym liściem. Wiedział jaż o tem król Salomon, 
powtarzają za nim to samo Ben Akiby inie Ben 
Akiby, mądrzy i głupi, utalentowani i przeciętni, 
słowem; wszyscy doświadczeni. 9 

Więc i moje miesiące miodowe straciły: pierwotną 
słodycz swoją, a zaczęło się życie pospolite, szare; : 
jak polski październik i listopad, drażniący beż» 
ustannie zimnym, do kości przenikającym kąpuśniacz» 
kiem —- życie małe, składające się z drobiazgów i 
polegające głównie na nich. | | 
Codziennie zrana zrywałem się z łóżka i biegłem 
do szkoły, aby odrobić zaciąg: Z niesfornymi smar-. 


"l kączami, którym się zdaje, że dokonali bohaterstwa, 


6 paek | wta 


projektu i napisali | jdi 
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"m Zarząd miejski płacił dotąd za lazno 
„do brukowa > uli p abiado A zak ar 
czych rządom 2l-za pud. = Przy do- 
kony wanin obstalunku 1,000 sztuk płyt 
7 zakładzie m rójewskim, naczelnik zakłą- 
oświadczył, iż ród. podrotenia żelaza, cena 
płyt odniesioną została o 10 kop. ma pudzie; 

y e zarząd. ski pon będzło ža pùd że: 

laza ną bruki po rs. 1 kop. Sf ża ptd. .„... sa 
„ = Kilka pism doniosło o projekcie jedńógo z la 


kary, który zamierza załóżyć kantor mamek,. Pro 
jekt ten nie jest nowy, kiełkuje, bowiem. juź.od lat 
dwóch i, jak się obecnie dowiadujemy, „dla braku’ 
funduszów nie może przyjść do skutku.  Tnicjatywa 
przeto lekarza, jak na teraz, nie ma żadnych szans 
ürzeczywistpienias—-- 

„= W dibym b. më nastapila: sprzedaż: dwóch 
nieruchómości przez lićytację Towarzystwa poaa. 
miejskiego: jedej przy ul, Grzybowskiej (ut. 1055 
zm rs, 54,000, drugiej przy uilicy Żelaznej (nr. 1090. 


| 
A = 7 FA 


= Roboty około ukóńczenia drugiego zakłada 
gazowego ną Woli nieustannie postępuj „naprzód 
i obechię, oprócz innych wewnętrznych robót i. dal. 
szego montowania części żelaznych głównego rozers: 
woaru, w którym mieścić się będzie około miljona 
stóp kub. gazu, w tych dniach rozpocznie się ukła“ 
danie kolejki żelaznej, pomiędzy. piecami, poczem 
rozpocznie się składanie maszyn. ogóle nowy za- 
kład gazowy wykończony ma być w drugiej połowie . 
r. b. Kosztą budowy i urządzenia żakładu, włącznie 
z kupnem gruntów i budową. dróg, wynosić będą 
przeszło 2 miljony rubli. mbost 1 


= Zatwierdzony na r. b.etat Instytutu św, Kazi- 
mierza ustanowiony został na 170 osób, mianowicie 
na 30 sióstr miłosierdzia czynnych, 40 sióstr emery- 
tek i 100 sierot dziewczynek. Dochody zakładu 
w ciągu r. b. obliczono na 17,614 rs., a rozchody na 
23,098 rs. | oi 


== Rada opiekuńcza ubogich cyrkułu VIII-g6 
w grudńiu t, z, rozdzieliła pomiędzy 100 biednych 
zasiłki at zyka e zapomogi, a mianowicie: 25 
ubogich z ofiar na drzewo otrzymało 96 rs. 60 kop.; 
z zapisu š. p. Rapackiej dla nauczycielek 2 osoby 
dóstały 13 rs.; ż tegoż funduszu dla szwaczek 1 080- 
bie udzielono 3 r8.; z" zapisu 4. p. Eljasiewicza dla 
wdów, obarczonych liczną dziatwą, 2 osoby odebra- 
ły 7 rs.; z funduszu dla wstydzących się żebrać 2 o= 
sobom udzielono 7 rs., z funduszu rady, zebranego 
ód członków honorowych, 18 biednym 20 rs. 60 
kop., w ogóle 152 rs, 10/ kopi; 10 kórey koksu, ofia- 
rowanego przez p. Albertiego, rozdano 30 biednym; 
30 pudów węgla, ofiarowanego: przez p. Bergsona, 
rozdzielono pomiędzy 17 biednych; okulary bezpła: 
tne, ofiarowane przez optyką, Ze Warszawskiego. 
wydano. jednej osobie; kartek na bezpłatne.lekar- 
stwa- otrzymało 15 biednych, 1014 „sdręrasići (23 

== Kasy póżyczkowo-rzemieślnicze w róku zø- 
szłym miały w obrocie rs. 38,924 kop 4 i udzieliły 
pożyczek na ogólną sumę rs. 30. _ Najpierwsza 
miejsc pod wżględem ilości funduszu tozpórządzal: 
nego zajmuje kasa cyrkułu XII na Pradże, następnie 
cyrkułu IX i XI. Najmniej wpływów było w kasia 


. 


a w J 
gdy obrazili profesora. Codziennie wracałem o tej 
samej godzinie do domu, zimą zmarznięty, Jatem 
spotniąły,, (a bardzo: często zły, (struty doznanemi 
przykrościami.. 00u URAA DIL 

Szezególna rzecz, jak się upodobania 1 gusta zmie- 
niają z latami, jak wszystko, 0 czem się w młodości 
marzyło, traci niej urok b znaczenie, < Ja tp., 
którego czarowała inteligencja” niewieścia, dopóki 
byłem kawalerem, przestałem smakować w dyspu« 
tach mądrych, gdy mnie przywaliły ciężary zarob= 
kowania. Zmachawszy Się w Szkole sześciogodzin= 
nym wykładem, nasłachawszy się różnych bredni 
żaczków, dochodziłem do takiego stopnia umysło- 
wego zmęczenia, że mnie każde „mądre? słowo po 
za urzędowaniem mojem drażniło, bolało nawet. -< 

Mówcie do mnie o wszystkiem, o stłuczonych garn= 
kach choćby, o miotle, która się zdarła, o wszela- 
kich drobiazgach, tylko dajcie mi pokój zit; zw. ins 
teligentnemi rozmowami. "o. fe 7 

A żonka moja miała istną pasję do rozbierania 
„kwestyj chwili”. O, te „kwestje”! asaya ian 

Mnożyły się kłopoty; rosły wydatki, ~ Każde no- 
wo przybywające. dzieciątko przysparzało mi kilka 
godzin dziennej pracy. Trzeba było dawać lekcje, 
zarabiać, biegać za pieniędzmi po mieście, aby stať- 
czyło na wszystko+ 01) tw ini sid 

Moja żona nie karmiła oczywiście dzieci swoich, 
nie chowała. Czyniły to mamki, niańki, sługi inne, 
Taki tę już dziś obyczaj, ,, Mnie moją. matuś sama 
wykarmiła i wyniańczyła, a była mimo to zdrowa 
i czerstwa do śmierci. , A tsrq iorefr wz: 


Ols 


Nro 
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cyrkułu IV. W ciąga r. z. udzielone pożyczek na sumę 
rs. 30,504, 873 osobom. Z tych 744 po 36 rs, 120 
po.80 rs., 6 po 24 rs, 3 po 18 rs, Pożyczki powyż- 
sze udzielane były rzemieślnikom i robotnikom beż 
różnicy wyznania na warunkach spłaty długu w 
ratach tygodniowych po 70 kop., dwutygodniowych 
po rs. 1 kop. 30i miesięcznych po rs. 3. Wogóle 
stan kas w porównaniu z latami ubiegłymi przed- 
stawia się pomyślnie. ży 

= JW. Główny naczelnik kraju, według rozkazu 
policyjnego, raczył udzielić 25 rs. nagrody poliejan- 
towi cyrkułu sobornego, który przy zatrzymania 
uciekającego woźnicy spadł z wozu i uległ złamar 
niu nogi. 

= W składzie duchowieństwa archidjecezji war- 
szawskiej zaszły w ostatnich dniach następujące 
zwiany: b. profesor warszawskiej rzymsko - katoli- 
ekiej akademji duchownej ks. Michał Nowodworski, 
mianowany został głonjalnym kanonikiem kapituły 
warszawskiej; wikarjusz kolegjaty łowickiej, ks. 


Antoni Chmielewski, przeniesiony na zarządzają 4 


kościołem po-bernardyńskim w Łęczycy; 

Pod rafji Wola pod Wstaząwą, ks. Hipolit Rost- 
kowski. „ mianowany administratorem parafji Drwa- 
lew w dekanacie grójeckim; wikarjusz parafji ów. 
Krzyża w Łodzi; ks; Stanisław Dąbrowski, przenie- 
siony na wikarjusza parafji Panny Marji w Warsza- 
wie; ks. Antoni Dzikowski, mianowany administra- 
torem parafji Sleszyn'w dekanacie kutnowskim, a kg. 
Józef Podbielski, wikarjuszem parafji Borzęcin 
w dekanacie warszawskim. 


= z= Będzia śledczy, asesor kinpa Śniesarew- 
ski, z powiatu suwalskiego, w okręgu du okręgo- 
wego suwalskiego, przeniesiony został do 14-go 
oddziału "w okręgu sądu okręgowego warszaw- 
skiego. 


>" £= Senator Smith, główny akcjonarjnsz i dyrektor 
największej w świecie dystylarni okowity w. Carls- 
hamn, w Szwecji, przebywał 'w naszym grodzie 
przez sobotę i niedzielę w interesach handlowych. 


*= Prof, Conte z Werony, w przejeździe do Pe- 
tersburga, bawił dni kilka w Warszawie, Znako- 
mity archeolog zawiózł nad Newę starożytności 
pompejańskie. 

== P. Jan Gall, pełen talentu kompozytor i dyry- 
gent Towarzystwa muzycznego we Lwowie, przy- 
był do naszego miasta na kilkodniowy pobyt. 


= Z literatury. | 
(w Ukazał się na półkach księgarskich „Krótki 
rys ustroju dawnej, Polski”, 

Jest to wykład prawa publicznego, oparty na hi- 
storycznych wywodach. — : 

Autor, Ignacy Karpiński, b. rektor szkół płockich, 
jest znanym W literaturze. amaina. 

Książka ma być wiązaniem dla nych uczniów, 

* Drugi numer Swżała, jak nam donosi nasz ko- 
róspondent krakowski, ukazać się ma na widok pu- 
bliezny w przyszłą niedzielę, przyozdobiony, prócz 
innych- illustracyj, heljograwiurą podług” obrazu 
Wacława Szymanowskiego, który otrzymał medal 
na wystawie sztuki w Krakowie. ie i 

Świat daje tym sposobem dowód, iż nie szczędzi 
kosztów wysokięb,2by zająć pierwszorzędne stano- 


ja żona miała co innego. do roboty. Może wam 
FR aja! że „ogarniała myślą swoją Szerokie koła 
spraw krgówydi i ogólno-ndzkich ; 26 „biegła Śla- 
dem postępu, rozwoju nauki”, 0 "Gde% 8M_w nier 
mądrych snach młodzieńczyć i dzież tam! Sy. 
piata poprostu do południa, 128 apo ubierała się, 
wychodziła na miasto, Na bot a znajome i przy: 
jaciółki, i wracała na obiad zziajana. Wieczorami 
czytywała gazetki przy herbacie, czasami jaką cje: 
kawą, przez pismą rożreklamowaną powieść, aby 
miała o czem mówić przy gościach. bog 
-/Bo do ożywiania rozmów salonowy ch ograniczyła 
się zaraz po ślubie jej „inteligencja + *"y siadła na 
fotelu z papierosem w buzi i zaczęła a PBYtwiAŃ, tó 
zupcłnie tak. samo, jak wtedy, Kiedy hę PaA 
Filozofja, historja, chemja, literatura, sztuka—groc 
z kapustą, odgrzewany bez końca bigos: daatrci.) 
„Wówczas dawałem nura do'swoje89 gabinetu, i 
albo bawiłem się z dziećmi, albo grałem z poni 
Jkarty. Wolalem to, jak podziwianie mądrości mo- 
ej pani. Rug "ag 
Albowiem ta mądrość stała się stynaśh o plytka i 
powierzchowna, gdy spojrzałem na nią okiem kry. 
tycznem, iandsią [91 OPAJRCH 1 


` „Jaka inteligentni mówi oboy=jik się wszyst. 
kiem interesuje—a ja=iewdsięczny = tbmiochalea 


się szydersko, WET 

Pamiętam, wracam raż—było już po miesiącać 
miodowych—do domu i przynoszę nową książ- 
kę, Moja pani chy SP obawa kiła wstępnych 


SE O A A 


wisko wpośród -pism obrazkowych ' euro 
ztąd też dzienniki francuskie nader pochle bnie wy* 
rażają się: 0i pierwszym: numerze tegó dwutygo- 
nika. -i GOET 
= 2 teatru | muzyki. = i 
* Jutro w teatrze brody nk z panną 
Hermanówną w tytułowej roli i p, Bulterinim w par- 
ji Ferdynanda, w teatrze Rozmaitości komedja 
alewskiego „Małżeństwo Apfel, (z udziałem Żół- 
kowskiego”), a: w teatrze Małym. krotochwila „Szyk” 
(po raz czwarty) i operetka „Płaczka i śmieszek”. ` 
~ = Komedja pp. Józefa Kotarbińskiego i Michała 
Wołowskiego „Nie wypada” ukaże się na scenie już 
w BYM tygodniu. - l l ; 
róby z pomięnionej sztuki odbywają się dó- 
dziennie. | ) 

* Na czwartek przygotowują w teatrze Rozmai- 
tości wznowienie „Przyjaciół? Fredy, zvŽółkowskim 
w roli Hmakosża. + 10391 

*. Teatr Mały przystąpi obeenie do; wystawienia , 
czteroaktowej krotochwili Gustawa Mosera, p.t. | 

leteor”,'w stosownem przerobieniu ps: E. Śliwiń- 
skiego. l i 

Nowość ta rozdaną została już do nauki. 
bsadę stanowią: panie Baumavowa, Ozośnowska, 
Dworzecka, Micińska, Oswaldowa i Sznażanka, pp. 
Galasiewiez, Grubiński, Morozowicez, Sikorski, Śliwiń- 
ski i Wysocki, i 

*.P. Jan Tatarkiewicz otrzymał. od dyrekcji: tea- 
trów warszawskich, w nagrodę długoletniej:gorliwej 


i 


=- 


racy aktorskiej, oraz wytrwałej, blisko: dziesięcio- 
tniej juź służby reżygerskiej, pozwolenie na urzą- | 
dzenie poranku benefisowego.: vi A i 
Poranek odbędzie się podobno w d. 22-im b. m. 
Program widowiska okaże się bardzo urozmaico- 
ny; w skład jęgo wejdą podobno fragnientą z „Bal- 
ladyny” Słowackiego. 


== Koncert. A aręntsiwd | atoi 
„ W piątek d. 20-go b. m., „w sali ratusza; odbędzie 
się koncert na rzecz schronienia nauczyciełekć ^ 
"Główny udział'w tym koneercie przyrzekła żnana 
pianistka, Anetta Esipow, która umyślnie w tym 06> 
lu przyjedzie do Warszawy. vi: i twajdU 
r RTP" rE A 


= Posiedzenie, 

Ogólne zebranie. człon 
rackiej odbyło się wczoraj w gmachu ratuszą o go- 
dzinie 11-ej, pod przewodnictwem r. st., p. Adama 
Gagatnickiego.  “ a epa 

Celem zebrania się było. wysłuchanie trzech,pro- 
tokułów posiedzeń rady gospodarczej, z których obe- 
eni na posiedzenie członków dowiedzieli się. o spo- 
rządzeniu nowego inwentarza ogólnego ruchomości 
i oszacowaniu na 15,121 rs. 30 kop. io uczynionym 
zapisie rs, 500 dla arehikonfraternji przez š. p, Julję 
Smoleńską, właścicielkę dóbr Głębokie, i. zatwier: 
dzeniu go przez właściwą. władzę, o przyznaniu 
wsparcia rs. 75 dla jednego podupadłego członka 
i dwóch wdów i wypłąceniu 120 rs. na koszta po- 
grzebowe. ppt 

Zawiadomiono również, iż wskutek wniesionego 
przez członka p. Rafała Hagmajera, przedstawiania 
o kosztownej administracji arcybractwa, oraz wtio* 
sku jednego z protektorów czynnych co do utworzenia 
funduszu żelaznego na koszta pogrzebowe z“ opłaty 
wpisowego od nowo wchodzących członków, rada 


niej, jak gdyby się jej na pamięć nauczyła. 
Przywykły od.dziecka do porządnej pracy umy- 

słowej, nie mogłem zrozumieć takiej odwagi. © Prze- 

konałem się niebawem, że było tak ze wszystkiem. 


ków archikonfraternji lite- | 


kart, zagląda do środka, a wieczorem rozprawia o | śpóźniono się choć musiałem śpieszyć na lekcje; kiedy 


'8 


penn, | gospodarcza wyznaczyła osobhy “komitet do t0zpa- 


trzenia tych wniosków, w celu zaprowadzenia o- 
szezędności i zaprosiła na członków jego: pp. Mieczy- 
sława Pronaszkę, Rafała Hagmajera, Antoniego Ko- 
walskiego, Juljana Liszkę i Ludwika Kawelskiego. 

Powyższe uchwały rady gospodarczej ogólne ze- 
branie zatwierdziło. R | 

Na opiekuna wydziału sierot zaprosżóńo p. Fran 
| ciszka Makowieckiego, a na przewodniczącego pro- 

cesji podczas uroczystości kościelnych p. Józefa Gu- 
mieńskiego. 

Poczem odezytano listę członków kwalifikujących 
się do wykreślenia, jako zalegających od dwóch lat 
w opłacie składek, i ną wniosek przewodniczącego 
postanowiono” ustanowić inkasenta do zawiadamia- 
nia i odbierania składek od członków. 

Posiedzenie przeciąguęło się do-godziny 1-ej 2 po- 
łudnia. 

‘Z kroniki karnawałowej. 

Dawne czwartki taneczne w resursie obywatel- 
skiej zastąpiły w tym roku soboty. 

Pierwszy w tegorocznym karnawale wieczór inau- 
guracyjny, pod względem ożywienia, udał się zupeł- 
nie, chociaż zgromadził zaledwie trzecią część uczest- 
nikówdawniejszych „czwartków%. 

„Było to, nąstępstwo nowego regulaminu, obowią- 
zującego przy urządzaniu zabaw w resursie obywa- 
telskiej. 

Ponieważ ograniczono do minimum bilety gratiso- 

| we dha, gości przez członków: w prowadzonych, á co 
do p atnych zastosowano pewne zastrzeżenia, więe 
zebrało się tylko 200 osób, a ztych mniejsza połowa 
tańczących ztąd tez w kadrylu naliczyliśmy zaledwie 
40 pąn św) osese: . i 

Swoboda poruszania się w sali M Ast yę na oży- 
więnie zabawy, do czego dzielnie dopomagała mu- 
zyka Lewandowskiego, który wybrał najnowsze 
rzeczy ze swego obfitego albumu karnawałowego. ` 

Kulminacyjny puakt ożywienia zabawy stanowił 
mażur, trwający prawie półtorej godziny. 

W myśl charakteru wieczorków resursowych, dla 
odróżnienia od balów, tualety dam, lubo gustowne, 
odznacząły się skromnością, a dwie panie, które 
strojami pragnęły, się wyróżnić od innych, po wysłu: 
chaniu grzecznych lecz ogólnych, mniej lub więcej 
złośliwych uwag, z, lekcji tej na przyszłość zechcą 
niewątpliwić skorzystać. | 

„a pwa BRORRKIACH 
eznie, bó przed godziną 4-tą rang, 
„W.eiągu obu nocy minionych w wielu: bardzo do- 
mach prywatnych od pywaly się. Qżywione zabawy. 

Uczestnicy tych zabaw jednomyślnie zaznaczają 
skromność w strojach pań i w przyjęciu, eo jednak 
na oehoćżość zabawy wcale ujemnie nie wpłynęło. 

'Oszezędyość i urtiarkowanie stanowią dewizę te- 
gorocznego karriawału. ~“ 

Kreowany, na zebraniu u państwa C. królem mi: 
gdałowym p. J: 8., dość spiesznie wywiązał się z o- 
bowiążku: godności, gdyż nazajutrz, w sobotę, urzą- 
dził w mieszkaniu swem na Brackiej balik podwój- 
ny: dla dorosłych i dlą dziatwy. 

Poddani migdałówi świetnie się bawili, a mały 
Lieonek, * pamiętając o biednych, zebrał dla nich na 
opał wśród zebranych gości pewną kwotę pieniędzy. 

= Zabawa dla dzieci... . 

Nowy gospodarz lokalu Towarzystwa - wioślar- 


ię względnie dość hygjeni» 


apartament mój, zawiąst wypełniać się, stawał się 
coraz. pódobniejszym do mieszkania hotelowego, 
a służba kradła mnie, nielitościwie, wówęzas musia- 
łem wziąć na siębie i zarząd mojej chudoby,“ choć 


Moja żoneczka nie umiała nie gruntownie, choć | mi to weale przyjemności nie sprawiało. 


uchodziła ciągle ża bardzo inteligentną osobę. „Nie 
miała wyobrażenia o datach historycznych; 6 pozy- 
tywnych danych wiedzy, o logicznem nejen Gdy- 
by tak: któś uważny spisał jej błyskotliwe frazesy, 
których żaokrągleniem lubowała się w salonie, Dyt 
by. się dowiedział, że nię trzymały się kupy, że:by- 


ły tylko czczą i pustą gadaniną bez treści. A jednak | cićłki do 


bawiła rozmow 
spy jedneko. 4 i Ha : poid 
nie zbrzydło to je anie po mórzu wiedz 
bird tyły. Z. Pn ETON Oro 
wsłuchawszy się, jednak dobrze, uchem małżonka, 
w.ten szum: ładnych słówek i niby mądrych zdań, 
myślałem później zwykle zupełnie o czem innem, 
np. © tem, czy Józio ma całe buciki, a Helenka cies 
płą spódniczkę, czy kucharka umię tę lub ową po- 
trawę uczciwie przyrządzić, ą młodsza, 
pomniała wyczyścić sreber. 

Bo o takich „drobnostkach” nie myślała oczywi- 
Ście moja „inteligentna” żona. Miała zawsze tyle 
do opowiadania, tyle „kwestyj palących” do omó- 
wienial |, Sl l i 
L Zrazw nie chciałem się mieszać do spraw ‘domo: 


ą swoją liczne towarzystwo, oprócz— 


| wych, mając aż zanadto swójego zajęcia. Lecz kid- 


dy mi raz podano obiad przypalony, a drigi raz 


„Moją pani dąsała się z początku, mówiąc, iż po- 
zbawiam ją bez powodu przywilejów gospodyni, 
wkrótce jednak, oswoiła się z tem, żę robiłem za nią 
wszystko. ; „Mogła, teraz. gwobodnie.. rozbierać 16- 
żno „kwestję”, zastanawiać się nad głębokością sy- 
stematów, których nie rozumiała, jeżdzić od przyja- 
przyjąciółki, aby się a osóbkami, równie, 
jak ona „intel gentuemi”, „dzielić wrażeniami i spo- 
strzeżęniami”. ', 
+ Najstarszy mój. syn ogląda się już za małżonką, 
a ją słucham jego majaczeń i mówię: v : M 
— Gdy spotkasz w życiu „inteligentną” pannę, 
otwórz dobrze uszy, abyś nie wziął. frazeologji za 
prawdę. Zresztą, mój chłopcze, najlepszą żoną bywa 
ta kobieta, która kocha swojego męża i dzieci, opil- 
nuje domu i trzyma mocno w garści krwawo zaro- 


'eży nie za- | biony grosz, aby się nię rozleciał, a nie miesza: się 


do rzeczy... | 15 gai 
ki mj się, że się ktoś obok niei śmieje. > ` 
„zz Ach, stary „wsteczniku” wygrałeś zakład” ' 
Ale mój syn nie wierzy, jeno uśmiecha się pa 
gorliwie, jak niegdyś jego. ojciec. Domyś am się, 
że i on zacofańcem mnie nazywa n000 | 
"Zaprawdę, nie ma nie nowego pod słońcem... 
Zaprawdę, nie maa nie no 7. J- Choiński 


x 


skiego, p. Eligjusz Maleszewski, wznowił wczoraj | Pomijając ulice drugorzędne, takie niedbalstwo |  Z.uważywszy kradzież, D. pobiegł w stronę wl; Bonifrater- p. Eligjusz Maleszewski, wznowił wczoraj 
po kilkotygodniowej przerwie tak szczęśliwie pomy- 
ślane zabawy dziecinne. 

Wezorajsza zgromadziła przeszło 100 dzieci w to- 
warzystwie dorosłych. 

Znany gimnastyk, p. Majewski, przewodniczył 
dziatwie, komenderująe nią przy wykonywaniu roz- 
maitych ćwiczeń gimnastycznych. 

Znaczna część dzieci, bywająca na poprzednich 
zabawach, tak się wprawiła, w wszelkie ewolucję 
odbywały. się prawidłowo, a widok maszerującej 
zuchowato gromadki istotnie był malowniczy. 

Po krótkim odpoczynkn odezwały się dźwięki 
fortepianu i dziatwa przez godzinę ochoczo pląsała. 

„Zauważyliśmy, iż niektórzy z ojeów przed tańca- 
mi wyprowadzali swoje „pociechy? , tłómacząc się, 
iż są przeciwni „kinderbalom”, mającym charakter 
publiczny. 

Różne są racje pedagogiczne, którym słuszności 
tradno odmówić. 


= Druga maskarada. 

Tr adycji stać się musi zadość... 

I wczoraj hyło pusto w sali redutowej, i wczoraj 
oczekiwano na... trzecią maskaradę. 

Lśniące pos: adzki uśmiechały się do pustych gale- 
ryj, a w lustrach odbijały się twarze kilkunastu 
„najwytrwalszy ch” osób, które chciały koniecznie 
sprawdzić, czy „druga” bywa pustą. 

I sprawdziły... 

Ale w nadchodzącą niedzielę będzie w salach ina- 
czej, bo... tradycji stać się musi zadość... 


= Bal maskowy. 

Liczne grono, należące do lepszego towarzystwa 
Ww naszem mieście, zamierza w domu państwa Œ. 
w alei Jerozolimskiej wystąpić z balem maskowym. 

Jniejatorzy „prywatnej” maskarady wnoszą za- 
wiadomienie do odnośnej władzy, 


Stosownie do ułożonego regulaminu, o godzinie 
2-ej po północy uczestnicy bey w będą „się dema- 
skowali. 

= Ze: ślizgawki. 

W dniu wczorajszym amatorowie rtu łyżwo- 


wego zgromadzili się na trzech miejskich stawach 
w dość poważnej liczbie. 

Ślizgano się częścią pod parasolami, częścią zaś 
w kaloszach, na lodzie bowiem, zraszanym z góry 
drobnym „kapuśniaczkiem”, formowały się jeziorka, 
strumyki i rzeczułki... 

Tylko staw w Saskim ogrodzie, węganaczt 
ostrzem łyżwy, świeci swojemi przeręblami, 

= Odwilż. 

Dziś mamy trzeci dzień odwilży, która stopniowo 
lecz systematycznie rozpuszeza całe masy nagroma- 
dzonego śniegu i lodu i przesyca powietrze wzmaga- 
jaca się wilgocią. 

Im więcej było śniegu, im silniejsze mrozy, tem 
dotkliwszą staje się odwilż, która, rzec można, na- 
wodnia cate miasto, zmieniając jego fizjognomję. 

Od szybkości i energji dzi Aż, przedsiębiorców 
wywózki zależy teraz ograniczenie powodzi do mi- 
nimum, dotychczas jednak przedsiębiorstwo leniwie 
mać poczyna. 

Sylfowie nasi, obiegając miasto w różnych kierun- 
kach, jednozgodnie zaznaczają potrzebę energi- 
ezniejszej wywózki. 

Tradycyjne wzgórza i pagórki lodowo-błotniste, 
skutek pracy stróżów, już się okazały na wielu uli- 
each, na innych zaś przejście przez środek topnieją- 
cego Śniegu bez zgubienia kaloszy i brnięcia po 
kolana, staje się czystem niepodobieństwem. 

Komunikacja dla jeżdżących również jest utru- 
dniona. 

Sanki jeszcze się tu i owdzie przemykają, chociaż 
w niektórych punktach, gdzie ustawiono wspomnia- 
ne „wzgórza”, jazda po kamieniach naraża na ener- 
giczne wstrząśnięcia, grożące wypadnięciem. 

Jazda na kołach, gdzie topniejącego śniegu nie 
je staje się niemożliwą. 

ezoraj pod wieczór, na bakk ori para koni 

e mogła wyciągnąć ze śniegu karety 

Stracono dobre pół godziny czasu, kim się ktoś 
zakrzątnął około sprowadzenia jeszcze dwóch koni 
i dopiero czwórka mogła wyciągnąć ciężką lan- 

Brg. 

Tam, gdzie zaniedbano uprzątnąć śnieg z dachów, 
przechodnie bywają narażeni na fatalne niespo- 
dzianki. 

_ Nocy dzisiejszej rodzina Œ., powracająca do do- 
nu na Chmieluej, została zasypaną spadłą Z dachu | 
lawing śniegu. 

Uderzenie było tak silne i gwałtowne, że dwie 

panny G. upadły, a jedna z nich tak nieszczęśliwie, 
iż uległa zwichnięciu ręki. 

Opieszali stróże, zaniedbawszy dziś od rana 

uprzątnąć lodowatą warstwę śniegu z chodników, 
narazili mnóstwo osób na upadnięcie, * 


Pomijając ulice drugorżędne, takie niedbalstwo 
stróżów zauważyliśmy na Trębackiej przy domu 
Scheiblerów, wreszcie na znacznej przestrzeni 
Wierzbowej. 

Około godziny 11-ej przed południem w. naszych 
oczach we wspomnianych punktach pięć osób z po- 
ślizgnięcia upadło. 

Każdy mniej lub więcej boleśnie się potłukł, a p. 
Ksawery Jaworowski, emeryt, doznał tak ciężkiego 
szwanku w boku, iż z trudnością przy pomocy kilku 
przechodniów zdołał wsiąść do dorożki. 

Odwilż, tak szybko postępująca w mieście, ez/ra 
muros jeszcze się we znaki nie daje. 

Z wyjątkiem dróg szosowych, bardziej uczęszcza- 
nych, wszędzie w okolicy podmiejskiej trwa sania, 
a śnieg po wierzchu topniejący długo jeszcze może 
poleżeć. 


= Przerwana zabawa. 

Nocy wezorajszej smutny wypadek przerwał nie- 
e ią ożywioną zabawę u państwa K. na Nówym 

świecie. 

Jedna z tancerek, panna B., w czasie mazura upa- 
dła tak nieszczęśliwie, iż uderzyła głową o ostry 
kant fotelu. 

Zemdloną dwaj obecni lekarze poczęli trzeźwić. 

Po niezmiernie długich usiłowaniach panna B. 
otworzyła oczy, lecz nie mogła ani słowa przemówić. 

Silne wstrząśnienie mózgu spowodowało niemotę. 

Dziś, po upływie przeszło 30-tu godzin od smutne- 
go wypadku, jak nas poinformowano, panna B. mo- 
wy dotąd nie odzyskała. 

Powyższy wypadek tak przeraził zebranych na 
zabawie, iż tańców zaprzestano i wszyscy się ro- 
zeszli. 


= Jedna z wielu. 

W dniu wezórajszym na targu Różyckiego na 
Pradze zauważono jakąś młodą, przyzwoicie ubraną 
kobietę, która chwiejnym krokiem. przeszedłszy 
sporą przestrzeń, upadła, tracąc przytomność. 

Zemdloną odwieziono do szpitala praskiego. 

Tu lekarze skonstatowali otrucie się kwasem siar- 
ozanym. 

OBJ awy otrucia były silne, a nieznajoma, badana 
o „aska przez dlugi czas wzbraniała się udzielić 
Jjakichbądź wyjaśnień. | 

Dopiero później dowiedziano się, iż to jest Anna 
S., której rodzice mieszkają na Nowej Pradze. 

Młoda, 20-letnia dziewczyna, uciekła ze swoim 
uwodzicielem, 

Donżnan wkrótce ją porzucił, a dziewczę stoczyło 
się w przepaść upadku. 

Kiedy nastąpiła refleksja, S. udała się do rodzi- 
ców, lecz drzwi domu rodzicielskiego dla marnotra- 

wnej córki zostały zamknięte. 

Wówczas Anna S. z rozpaczy otruła się kwasem 
siarczanym. 

Życiu jej grozi poważne niebezpieczeństwo. 


= Ucieczka. 

Ze szpitala św.Jana Bożegonciekł bez wieści Antoni Cieślak, 
„r zap z powiatu pinczowskiego, liczący „około 25-iu lat 
wie 

Pomimo usilnych poszukiwań, Cieślaka dotąd nie odnale- 
ziono. 


= Nadprogramowa figura. 

Nocy wczorajszej w sali tańca na Granicznej odbywała się 
huczna zabawa, którą niespodziany epizod przerwał na 
dobre. 

W czasie mazura, prowadzonego przez Wiktora Wiśniew- 
skiego i Szczepana Kolendę, wymyślano rozmaite figury, 
z których ostatnia była nadprogramową. 

Teofil Chiczewski chciał, aby muzyka przeszła z mazura 
do oberka, w czem poparł goE mund Samlewicz. 

Rozporz zenie to nie podobało się dwom wspomnianym ną 
początku abikalakim”, którzy na Chiczewskiego i Samlewi- 
cza natarli. 

P7 ia dźwiękach nnty mazurowej wszczęła się zacięta 


róż tancerze usiłowali zapaśników rozdzielić. 
Mnsiano uciec się do interwencji policji. 
Samlewicz i Chiczewski zostali tak ciężko pobici i poranię- 
ni, że okazała się potrzeba wezwania lekarza i obu poszwan- 
kowanych, po opatrzeniu ran, odwieziono do domu. 
Nazbyt 'krewkich Fikalskich pociągnięto do odpowiedzial- 
ności sądowej. 


= Nowa służąca, - 

W dniu wczorajszym zamieszkały na ul. Świętojerskiej 
pod nrem 42-im, H. Berlandsztejn, wyszedł wraz z żoną około 
godziny 11-ej rano i pozostawił dwoje dzieci pod opieką no- 
wo przyjętej sługi, Dwojry Kirszevkornównej, 
Kiedy w parę godzin Berlandsztejnówie powrócili, zastali 
wielki nieład w mieszkaniu, a dzieci płaczące, mocno wystra- 
SOLE. 

Z ich opowiadania okazuje się, iż wkrótee po wyjściu ro- 
dziców przyszedł jakiś drab, który wspólnie ze sługą zagro- 
ził dzieciom obiciem w razie najmniejszego krz yku. 
Następnie złodziejska para skradła z wyłamaniem zam- 
ków w komodzie 560 rs. w gotówce, różne monety srebrne 
i klejnoty wartości około 700 rs. 

Dotychczas, pomimo usilnych poszukiwań, złodzieje nię 
zostali odszukani. 


= Kradzieże. 
Furman Wolf Drewnówicz, przyjechawszy w dzień na 
ul. Franciszkańską, stanął około domn dr. 20-ty i wszedł do 
sklepu; wtedy skradziono mu z wozu „skrzynk z towarem 
skórzanym za Tu, 150. ; 


KURJER WARSZAWSKI. — Dnia 9 stycznia 1888 r, 
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Zauważywszy krądzież; D. pobiegł w stronę ul: Bonifrater= 
skiej i i dogonił z złodziejów, Moszka Herklasa i Teka Młyna- 
rza, którzy. spos żegłszy, że ich gonią, rżucili skrzynkę 
i próbowali sami zbiedz, lecz ich zatrzymano i dostawiono 
do cyrkułu ; 
Na ul. Elektoralnej pod nrem 47-ym, około godziny 4-ej po 
RO niu, z otworzonego wytrychem pas oRokalu urzędnika 
ancelarji prykuratóra; Aleksandra Mitkiewicza, skradziono 
futro ba ie popielice za rs. 120. 
Na nl.. Wolność skradziono tabliog żelazną z numerem 
domu k 15-ty. 
Na ul. Włodzimierskiej pod nrem 16-yih, z otworzonego 
wytrychem mieszkania kupea, Ludwika Gagackiego, skra- 
dziono 12 ł yżek, 12 widelcy, Ja noży, 12 łyżeczek, łyżka sto- 
łowa i cukiernica, otówką rs. 55, około 40 sztuk złotych 
i srebrnych monet, pierścionek a z brylantem i rubinem, Jichtarz 
srebrny, 2 palta, mufkę bobrową, 2 suknie damskie i inne 
rzeczy, razem za sumę rs. 600. 


== W cyrku. l f 
W dniu OAOA BJR w arenie „eyrkowej zdarzył się smu- 


"gą wypad 
ivo eżerka, Róża ‘Chiarini, w Cząsie wykonywanych 
produkeyj, , spadła z konia. 
Poniosła ona tak ciężkie obróżenie lewej nogi; dż zemdloną 
wyniesiono z areny, : 


= Przejechania. 

W dniu wczorajszym w alejach Tfiazdowakiek (X Zwo- 
liński, stangret ekwipaźu prywatnego, przejechał Leona 
ern, mieszkańca Mokotowa, który poniósł tak ciężkie obra- 
żenia, iż w stanió bezprzytomnym został odwieziony do szpi=' 
tala Dzieci tka Jezus. - 

Na rogu Bielańskiej i Tlomaokisgo Henryk Blaufuks z0% 
stał najechany przez sanki nr. 9 


== Uratowany. 

Onegdaj o godzinie 10-ej wieczór, powracający na stację 

kalai raga-Nadwislańska, podoficer żandarmów, Russanow, 
bliżu dystylarni nafty braci Nobeli znalazł przy plancia 

ło owieka zakopanego do połowy w śniegu. 

R., domyśliwszy się, że ma do czynienią ze zmarzniętym, 

począł go rózcierać śniegiem, gdy to jednakże nie pomogło, 

"zawezwał dwóch blizko dących zwrotniczych i przy pomo- 

cy ich przeniósł nieprzytomnego do pompy parowej, gdzie 

| Rat długich usiłowaniach zdołano go przywrócić do zmy* 


Okazało się, że jest to robotnik uN, składzie opału kolei 
nadwiślańskiej nazwiskiem. Wieloński, który powracając 
w stanie nietrzeźwym z Pelcowizny, przewrócił się i zasnął 
w śniegu. 

Stan W. budzi poważne obawy, 


- == Śmierć z zaczńdzenia. “7 
Nocy wczorajszej zamieszkali na Jtostowej pod nrem ksią; 
Mateusz Krzymecki i Teresń Szrajberowa, wskutek mocnego 
napalenia w piecu i wczesnego zayunięcia blachy, zagorzeli. 
j Perna Pier pac -> remar ae dede ciszę w izdębce* 
otworzono drzwi wy rychem 1 skonstatowa. 
Wszelki ratunek był już spóźniony. a RA 


Krzymecki i Szrajberowa życie zakończyli, 


= Nagła śmierć. 

W dnia wczorajszorajszym Władysław. Kotowski, liczący 
36 lat wieku, jadąc sankami, nagle zmarł. 

Kotowski chorował oddawna na suchoty, 


= Pożar. ` 
Ww dniu wczorajszym pod nrem 11-ym na Gnojnej zapali= 
ła się belka szczytowa, 
Topornicy z A. oddziała straży ogień ire 


KOTATNIK TEE TERMINIWI. . 


— W dniu jutrzejszym FRAY się. zapisy uczniów inczen- 
nię nowo wstępujących na drugie półrócze szkolne do tutej- 
szego instytutu muzycznego. 

— W dnin jutrzejszym, o godz. 8-ej wieczorem, w Towa- 


rzystwię ogrodnięzem odbędzie się pogadanka p. Edmunda 
Jankowskiego „O podziemnej pracy roślia”. 


— -k 
ZE SWIATA. 


> Z Krakowa donosi nasz korespondent pod dniem 
6 ym b. m.: Də komitetu, który się zajmie w r, b. oca- 
ną dzieł artystycznych, ubiegających się onagrody Aka- 
demji umiejętności z zapisu Ś. p. Probusa Barczewskie- 
go, wybrano pp. Łepkowskiego, Łuszczkiewicza, Ma- 
rjana Sokołowskiego, Tomkowicza ji Juljuszą Kossaka, 
Do komitetu, przyznającego nagrodę z tejże fundacji 
za najlepsze dzieło, historyczne, wybrani zostali pps 
prof. Stanisław Tarnowski, Kazimierz Morawski, Wine 
centy Zakrzewski, Stanisław. Smolka i. Piekosiński, Sg- 
dziowie ci oceniać. będą dzieła, wydane w ciągu ubiegłe- 
go roku. — Termin zjazdu lekarzy i przyrodników, za- 
powiedziany na Zielone świątki we Lwowie, odłożony 
został. Zjazd odbędzie się w drugiej połowie lipca r. b. 
Taką uchwałę powziął komitet gospodarczy zjazdu 
w uwzgiędnieniu życzeń zamiejscowych uczestników. — 
Licytacja dóbr zakopańskich nastąpić ma d. 9-go lute- 
go i 15-go marca. Z największym żalem zaznaczam, 
iż dotąd nie pomyślnego w sprawie uratowania tego 
uroczego zakątka od przejścia w. obce ręce nie: uczynio* 
no. Towarzystwo tatrzańskie odniosło się do marszał= 
kai najwybitniejszych obywateli: z propozycją założe- 
nia akcyjnego stowarzyszenia, celem zebrania funduszu 
na wykupno tej pięknej części Tatr, o działalności: ję- 
dnak w tym kierunku nie pozytywnego dotąd donieść 
nie mogę- Klub artystów-malarzy krakowskich, nieda+ 
wno zawiązany, W oczekiwaniu na potwierdzenie statu- 
tu przez namiestnietwo, pomyślnie się rozwija, Liczba 
«złonków Ha, ubi Si tyko z dniem każdym, a w myśl 
orzeczenia statu rony eka, leez i pracą zaj- 


ę4P 
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KURJER WARSZA WSKI.—Dnia 9 stycznia 1888 r. 5 


mują się stowarzyszeni na wspólnych zebraniach. Człon- 
kowie klubu nie wystąpili weale z Koła literacko-arty- 
stycznego, lecz utworzyli kółko odrębne, wyłącznie zar- 
tystów złożone, a dążności ich zasługują na uznanie.— 
Rada miejska przystąpi w tych dniach do najbardziej 
zwykle interesujących obrad nad budżetem. 
we gmachy szkolne w r. b. zbudować mają. w mieście 
za kwotę 300,000 złr.—D. 7-go b. m. korespondent do- 
nosi: Komitet ściślejszy budowy pomnika dla Mickiewi- 
cza odbył wezoraj posiedzenie, na którem zadecydował 
przed otwarciem wystawy projektów ` dla "ogółu . publi- 


*ezności. przyznać wykonawcom najlepszych projektów 


nagrody, a dopiero po odbytym akcie premjowania do- 
puścić do zwiedzania wystawy w Sukiennicach repre- 
zentantów prasy i szerszą publiczność. -Sąd konkurso- 
wy (jury) odbędzie posiedzenie d. 16-go b. m., 0 godz. 
10-ej rano, Natychmiast po przyznaniu nagród wystar 
wa otwartą będzie dla publiczności, a termin oglądania 
projektów postanowiono do 5-go lutego. W oznaczo- 
nym przez ogłoszenia terminie nadesłano na - wy” 
stawę 21 projektów. Dość wiele jednak. nie odpowia- 
da ściśle żądaniu komitetu, który wzywa artystów, aże- 
by brakujące części pomnika, opisy, kosztorysy i t..P- 
do oznaczonego dnia posiedzenia sądu nadesłać ze- 
chcieli. Oto spis wszystkich nadesłanych projektów, 
z wymienieniem braków: „Na moc potrzeba mocy (bez 
kosztorysu), „Ukraina” (bez opisu i kosztorysu), zł Tar 
wdą a pracą” (bez kosztorysu), „Na Wawelu , „Adam”, 
„Pro domo sua”, „Kochajmy się” (bez opisu i kosztory- 
su), „Bez godła” (bez opisu, kosztorysu: i nazwiska), 
„Adamowi Miekiewiczowi rodacy” (bez opisu i koszto- 
rysu); „Ślepowron”, „Szósty” (brak opisu, kosztorysa 
i nazwiska), „Swoi swemu”, „Służmy poczciwej sławie 
(bez opisu i kosztorysu), „Kruk” (bez opisu i kosztory- 
su), „Res sacra miset”, „Maria” (brak opisu, kosztory- 
su i nazwiska), „Boruta”, „Grażyna” , (bez opisu i ko~ 
sztorysu); „Hej, ramię do ramienia” (bez kosztorysu), 
„Model wojskowy”. Do grona. członków sądu konkur- 
sowego postanowił komitet zaprosić jeszcze pp, Romana 
Pilata ze Lwowa i Konrada Wentzla, członka rady miej- 
skiej w Krakowie. 

- >X< Z Poznania. W Berlinie istnieje polskie towa- 
rzystwo, mające na celu naukę dzieci. Obecnie agitu- 
je się projekt utworzenia podobnege towarzystwa w Po- 
znaniu. , Według konstytucji pruskiej, nauka może być 
prowadzoną tylko przez osoby prywatne, nie zaś przez 
nauczycieli i bezpłatnie. , Oprócz tego nie wolno jednej 


osobie uczyć więcej, niż 5:ro dzieci. 


> Zima na południu. Od niepamiętnych czasów 
na południu Europy nie było tak srogiej zimy, jak te- 
goroczna. Nawet. Sycylja nawiedzoną była śnieżycą. 
We Włoszech śnieg spowodował liezne wypadki. Koło 
Wenecji zatonęło 15 łodzi rybackich, a morze tak się 
podniosło, że zalało najwyższe części miasta. Budynki 
wystawy jubileuszowej w przeważnej części uległy zni- 
szczeniu, W Bolonji pod ciężarem śniegu zawalił się 
dach na gmachu kasy oszczędności, oraz dach z lanego 
żelaza na cyrku Minardi ego, w którym właśnie odby- 
wały się próby jazdy. „Podobne wiadomości dochodzą 
z Turynu, Parmy gdzie nawet domy mieszkalne zapa- 
dały się—z Mirandoli it. d. W Reggio d'Emilio pu- 
bliczność nie mogła wyjść Z teatru, gdyż na ulicy śnieg 
leżał na metr wysokości. W Nizzy warstwa Śniegu 
wynosiła 18 centymetrów. 


— Sprostowanie:—Do wczorujszej korespondencji paryskiej 
wkradio się kilka pomyłek, które Simom prostujemy; 
w szpalcie 2-ej, wierszu 3-im czy e „należy „kwestja mię- 
dzymorza Panama”, w szp. 6-ej 30 Bex punar w miejsce 
„Szykowna”, w tejże szpalcie w. 9%-ym „ślczny” w miejsce 
uliczny”, 

LZ In 

— Złożono w redakcji Kuryera warszawskiego: 

Dla ubogiej panienki, utrzymującej młodsze 
rodzeństwo. 


Bronisława Ł. rs. 2. 


JW © Rx usapli pi. Bia. 


Ś. p. Klementyna Rapacka, opatrzona. Św. sakramen- 
KEA szc się Ę tym wiatem dja 1-g0. Fi cznia 1888 p, 
Pozostały brat zaprasza krewnych, przyjsc „1 znajomych 
ha żałóbne nabożeństwo, odbyć się mające W dniu 10-ym sty- 
cznia, to jest we wtorek, w kościeleśw. Abtoniego przy ulicy 
Senatorskiej, o godzinie 9-ej zrana. oraz na WYProwadzenię 
zwłok w tymże dnin i ztegoż kościoła, o godzinie 3-ej po 
południu, na cmentarz powązkowski. : —67 

+ S. p, Joanna Ostrowska, wdowa. opatrzona Św. sakra. 
nentami, przeżywszy lat 86, zakończyła bogobojny Żywot 
dnia 8-go stycznia 1868 roku, Pozostały syn, SYNOWA i wau- 
czka zapraszają krewnych i życzliwych na Wyprowadzenie 
uwłok z kościoła Przemienienia Pańskiego (po-kapucyńskie- 
80), dnia 10-go stycznia, to jest we wtorek, © godzinie 12-ej 
w południe. 33 > 

FS. p. Antonina z Hummlów Czajkowska, Wdowa, po 
długich j ciężkich cierpieniach, Aa nm w Bogu dnia 7 sty- 
CHa r. b., przeżywszy lat 59. Pogrążeni w głębokim smutką 
córka, synowie, synowa i wnuki, zaprasztją ych, przy- 
jaciół i znajomych na wyprowadzenie zwłok, w dniu bym 
stycznia x b., t j. we wtorek, o godzinie f-ej po południu, 
żmii Przy ulicy Mylnej, na cmentarz ewaugelicko-augs- 

p. „m wro zawiadomienia rozsyłane nie będą. 
nia 11-go. Ę 
gostycznia r. b., to jest we środę, jako. w drugą 
bolesuą rocznieg śmierci 6. p. Karola Łoś, bo zadleśniczego 


Trzy. no; | S 


lasów rządowych, odbędzie się w kościele Wszystkich Święe 

tych na Grzybowie, wotywa, o godzinie 40-ej zrana, na 

rą życzliwych zaprasza się. — 
Nabożeństwo za duszę 6, p. Macieja Lejmana, zapiso- 

ma dla zgromadzenia Gr ikkwikie brrr odbędzie 

się w d. 10 stycznia, o godz. 40-ej rano w kościele św. Anny. 

a 


TELEGRAM Y 
„KURJERA WARSZAWSKIEGO”, 


(Otrzymane wczoraj.) 

Wiedeń 8-go stycznia. (Tel. pr. Kur. W.) — 
Wbrew pesymistycznym zapatrywaniom niektórych 
pism europejskich, zapewnia korespondent londyński 
dv Neue freie Presse na podstawie informacyj, za- 
czerpniętych u wielu wybitnych osób ze świata dy- 
plomatycznego, iż, wedle panującego w tych sferach 
przekonania, pokój jest zapewniony, a stosunki po- 
między Austrją i Bosją ułożą się w sposób równie 
przyjacielski, jak ułożyły się świeżo stosunki nie- 
miecko-russkie, (4j. półn.) 
Wiedeń 8-go stycznia. (Tel. pryw. K.-W.) — 
Politische Correspondenz zamieszcza tekst adresu, wy- 
stosowanego przez serbski klub radykalny do króla 
Milana z powodu zamianowania Grnicza prezesem 
gabinetu. Adres powiada, iż krok ten zatarł osta- 
tnie ślady nieporozumienia pomiędzy koroną i stron- 
nietwem narodowo-radykalnem, W ten sposób stron- 
nietwo to znajdzie się napowrót w dawno upragnio- 
nej możności ujawnienia swoich uczuć lojalnych i 
wiernych dla dynastji Obrenowiczów, będącej histo- 
ryczną przedstawicielką wielkiej idei serbskiej. 
Dzień 31-szy grudnia dowiódł, że cały naród stoi 
wiernie przy królu. (47. półn.) 
BViedeń 8-go stycznia. (Tel. pryw. K W.)— 
Wezoraj i dzisiaj pada tu deszcz. 
Rzym 8-go stycznia. (Tel. pryw. Kurj, W.) — 
Ajencja Stefaniego donosi pod d. 7-ym b. m. z Mas- 
sawy: Sztab i forpoezty znajdują się w Dogali. 
Główna kwatera przeniesioną zostanie jutro do Mon- 
kullo. Na wzgórzach, panujących nad Dogali, zbu- 
dowany będzie niewielki fort. (4. późn.) 
Dublin 8-go stycznia. (Tel, pr. Kur) W.) — 
Deputowany irlandzki, Lane, został wczoraj wieczo- 
rem aresztowany z powodu wygłoszonej w dniu 4-ym 
b. m. mowy, podżegającej do rokoszu.  Rozpra- 
wa sądowa odbędzie się za dni osiem, tymczasem 
wypuszczono Lane'a na wolność za złożeniem kau- 
cji. (4j. półn:) a 
Dublin 8-go stycznia. (Tel. pryw. Kur, W.) — 
Agitator irladzki, Wilfryd Blunt, przybył wczoraj 
pod wielką eskortą do Galway. Ogromne tłumy lu- 
dności powitały go z zapałem, przyczem zaszły 


starcia z policją. Kilka osób raniono, Blunta odpro- 


wadzono do więżienia. (4). 70/n.) 


(Otrzymane dzis.) 

Petersburg 9-go stycznia. (Tel. Aj. półn.) — 
Wezoraj ministerjum dóbr państwa obchodziło 50-le- 
tni jubilensz swego istnienia. Na uroczystości obe- 
enych było 250 osób. ; 
Petersburg 9-go stycznia.. (Tel. Aj: półn.)— 
Towarzysz ministra dóbr państwa, Wieszniakow, 
mianowany został sekretąrzem stanu z pozostawie- 
niem w dotychczasowych obowiązkach. 
Petersburg 9-go stycznia. (Tel. pr. K. W.) — 
Pelersburger Zig. dowiaduje się, że najstar sza klasą 
żołnierzy kawaleryjskięgo i artyleryjskiego korpu- 
su gwardji została już rozpuszczoną, rozpuszczenie 
zaś tej klasy w korpusie gwardyjskim piechoty na- 
stąpi w tych dniach. Dawniej rozpuszczanie na- 
stępowało zwyczajnie dopiero w końcu lutego lub 
w początkach marca. Wskazując na okoliczność, żę 
rozpuszczenie o tak wczesnej porze nie nastąpiłoby, 
gdyby były widoki szybkiego zapotrzebowania siły 
zbrojnej państwa, wita Petersburger Ztg, ten fakt, 
jako zapowiedź pokojową. Dziennik dodaje w koń: 
cu uwagę, że w innych korpusach armji rozpuszcze- 
nia następują zwyczajnie już zaraz po odbyciu ówi- 
czeń jesiennych. (4). półn.) 
Berlin 9-go stycznia. (Tel. pryw. Ke W.) — 
Na zwrot pokojowy wpłynęło podobno także oświad- 
czenie rządu francuskiego, iż pragnąłby nie nara- 


żać losu przyszłorocznej wystawy międzynarodowej 
w Paryżu, do której poczyniono daleko sięgające 
i kosztowne przygotowania. 

Berlin 9-go stycznia. (Tel. pryw. Kurj. W.) -— 
W stanie zdrowia cesarza Wilhelma objawów bezpo- 
średnio zagrażających nie ma, 


OSTATNIE KURSA GIEŁDY. 


Berlin 9-go stycznia, g. 2 m. 30. (T. p. K. W.)— 
Bilety banku russkiego [77.40 (onegdaj 177.75).— 
Bilety banku russkiego na dostawę 177,— (onegdaj 
177.25), 


ODPOWIEDZI REDAKCJI 


— Mimozie.—,Z albumu nieznajomej” drukować nie bęa 
dziemy. 

— Prenumeratorowi z ul. zz — Qży zapowiadany przez 

prospekty i ogłoszenia Przemysłowiec zaczał już wychodzić— 
nie wiemy. Słyszeliśmy, iż czasopismo to, powołane do ży- 
cia przez p. Korzybskiego, ma mieć na celu przedewszyste 
kiem obronę i popularyzowanie jego metody uprawy grun- 
tów. Kto stoi na czele redakcji i jaki jest zastęp jej współ- 
pracowników również pozostaje tajemnicą. Za podstawę 
posłużyła koncesja dawnego technicznego pisma pod tąż na- 
zwą. Inżen. i nictwo oraz Tellus już nie wychodzą. 
Umiejętnościom technicznym poświęcony jest jeden tylko 
Przegląd techn. 
— Prenumeratorowi „Kurjera” od urodzenia.„—Dawnemi cza- 
sy zakłady restauracyjne podmiejskie, fankcjonujące w po- 
rze letniej, bywały otwierane i podczas zimy, gdy nastąpiła 
szlichtada, zwłaszcza w niedziele i święta, liczono bowiem 
na przyjazd gości. Obecnie wszystkie, przez sz. pana wyli= 
czone zakłady, jak: Sielanka, Marcelin, Pod rakiem, Zacisze 
i Kaskada (dwa ostatnie już od paru lat nawet w porze: le- 
tniej nie istnieją), jaż we wrześniu zostały zamknięte. Bie- 
dni, mający korzystąć z wygranego zakładu, polecają się pa- 
mięci wygrywającego. 

— Sakowiczowi. — Osoba, o którą panu chodzi, umarła ' 
panną. : 

— Panu Ludwikowi $,—Malarza tego nazwiska nie znamy. 
— Espluandna. — Zalecamy prace Lelewela i Stronczyń= 
skiego, w których dział graficzny uwzględniono, 
Prenumeratorowi z Krakowskiego- Przedmieścia, — Cieszy 
nas, iż artykuł podobał się sz. panu. Prosiliśmy autora o ciąg 
szy, 1 r 


— 


GIBED: 


— 


Warszawa, 9-go stycznia, 


i 177.50, odpowiadające kursom 56.50, 56.40 i 56.35 
bez kosztów. U nas zaczęto obroty w dosyć słabem 
usposobieniu, lecz gdy podaż wyrównała się z popytem, 
tendencja wzmocniła się cokolwiek. Różnicę, jakie się 
okazały, były po większej części spowolowane gatun- 
kiem papieru, Za krótki Berlin płacono 56.50i56.371/, 
z'różnicą 12!/, kop. dziś i 40 kop. przy porównaniu 
onegdajszego kursu końcowego na korzyść rubli. Do- 
stawy jednomiesięczne z odbiorem do woli kupującego 
robiono po 56.521/,, 'Trzymiesięczne dostawy ofiaro- 
wano po 56.70. 

Waluty obce w średnim ruchu. 

Za długi Berlin żądano 56.65, bez nabywców. 
Krótkim Berlinem  obracano po 56.50, 56.422, 
56,40 i 56.37'/, przy żądaniu 56.521/,, 

Inne niemieckie krótkoterminowe miasta bankowe 
sprzedawano po 56.25, 

Londyn krótki 11.41 w zaofiarowaniu bez ruchu. 
Paryż krótki chciano oddać po 45.55, osiągano 
45.47'/, i 45.45, 

Wiedeń krótki chciano zbyć po 90.80, bezskutecznie, 
„ W papierach obroty średnie przy dążności niezmie- 
nionej. 

Za listy likwidacyjne żądano 90.25 za duże i 89.75 
za małe, bez nabywców. o 

Wschodnie pożyczki 98 w zaofiarowanin nominalnem, 
Nową pożyczkę 40/, można było kupić po 82.65. 
Listy zastawne ziemskie starano się umieścić po 
99.60 za I ser, 99.20 za II, III i IV i 98.90 za V-tą 
ser. Osiągnięto 99.45 i 99.50 za kilkanaście tysięcy 
I ser., 99.15 zą kilka tysięcy mieszanych seryj, w sztu- 
kach po rs. 100, oraz 98.60, 98.65, 98.75 i 98.80 za 
kilkanaście tysięcy najmłodszej serji. 

Listy zastawne m. Warszawy ofiarowano po 98.25, 
97.25, 96.65, 96.60 i 96.50, względnie do serji. Kilka 
tysięcy IV ser. kupiono po 96.30. 


93.50, 92 i 91.15, a sprzedano kilka tysięcy III ser. 
po .90.90, A 
Małą sumkę listów zastawnych m. Lublina nabyto . 
po 101.25, przy chęci osiągnięcia 101.50. 
Godzina 12. Usposobienie giełdy dla wides shege d 
wyczekujące. w cą 


Berlin telegrafował nam dziś szacowania 177, 177.25 i 


Listy zastawne m. Łodzi starano się umieścić po . 


SFHR 


KOURJAR WARSZAWSKI. -Dnis Ò stycznia 1888 NT 


Targ Witkowskiego. 


Po kilkodniowej przerwie w. handlu. zbożowym, dostąwy na 
dzisiejszy targ były nieco większe, a prawdopodobnie dowie- 
zionoby jeszcze więcej ziarna, gdyby nie Kardzo zły stan po- 


dla pszenicy. Dowozy pszenicy wynosiły około 800 korcy ró- 
żnych gatunków. Wyborowe ziarho kupowano: 1:6:6,40, 6,50, 
6.60, 6.65, za białą płacono 6.30, za pstrą 5.65, 5.70 i 6,15, za 
ordynarną 5.40. Żyta wystawiono na sprzedaż około 600 kor- 
cy: Wyborowe-gatunki były. poszukiwane, płacono za nie po 
3.60. 3.65, 3.751 3.771) Gorako gatunki-w zaniedbaniu: Do- 
wozy owsa dochodziły zaledwie do 300 korcy, nabywano po 
2.15, 2.20, 2.25 i 2.40 stosownie do.gatunku. Innych gatunków 
zboża na-sprzedaż nie wystawiono. Siana i słomy nie było. 


„SPRAWOZDANIA Z TARGÓW. 


OQkowita. W Hamburgu dnia 7-go stycznia. Usposobienie 
dla okowity spokojne, obroty nieznaczne. Za 100 litrów 1069/9, 
na styczeń 223/, żądano 22'/, dawano styczeń-luty 22*/, żąda- 
no dawano 22/5; |nty-marzeę 23/4 żądawo 22*/, dawano, ma- 
rzec-kwiecień 223/, żądano 22'/, dawano, na kwiecień-maj 23 
żądano 223/, dawano, maj-czerwiec 23//, żądano marki 
dawano. Ceny regulacyjna 22/4 marki: 


Sprawozdanie z targu mięsem, 


"W ciągu ubiegłego tygodnia (do dnia 5-go stycznia) War- 
szawa, łącznie z Pragą, spotrzebowała wołowiny. 19,381 
dów, wieprzowiny 9,200 pud., baraniny 38 pud.. i cie- 
feehiy 1371 pudów, razem 30,035 pud. 
jest od aeszatygotiowej o 9097 pudy. Ceny Średnie 
przeciętne za funt mięsa pierwszej dobroci były następujące: 
wołowego 111/, kop., wieprzowego 12 kop., baraniego 12 kop. 
p ciełęcego 121/3 PR nę É ej nie ragam senay 144 
op. Inwentarz żywy płacono, jak n uje: wół stepowy 
od 68 do 104 ts: krowa lub wół agody S ts., wieprz od 18 
do: 45 rs., baran średni rs.—kop.—i cielę średnie rs. 7 kop, 50 
śŚrednie ceny za jedną sztukę skór “suszonych były; woło- 
wych 1t rs., baranich 110 kop., cielęcych 1 rs. 50 kop. i koń- 
skich Bs. 50 kop. 
nie są wcale na targ praski dóstawiane 
nima z podmiejskich rzeźni przywożoną Pey do jatek w iló- 
ści tak matej, iż tylko niekiedy można dostać po cenie 


wygórowanej. "Dostawa cialąt" wciąż wzrasta, skn- 
tkiem czego cena cieląt spadła około pół rubla na sztuce, 
cielęciny 2460 pół kop, na funcie. Targi bydlęce były w ogó- 
le słabo-ożywione. í 


'— Egzekutorowie testamentu b. p. Majera Bersohn, podają 
niniejsze do wiadomości pubłicznej, że z pomiędzy legatów 
dobroczynnych przez JW. ministra spraw wewnętrznych 
w: dniu 30 stycznia 1874 r. za 8887 i JW. ministra oświece- 
nia w dniu 1 lutego 1875 r. za Ñ. 12384 0, przy“ 
pada w roku bieżącym do wypłaty: s X 

a) suma rs. 150 (sto pi siąt), zapisana na rzecz nie- 
zamożnej panny w, a mojżeszowego, z uczciwego domu, 
nienagannej konduity, cej 22 lat skończonych, która to 
suma wypłaconą być ma nie pierwej, aż po wyjściu za mąż 
kandydatki; 

b) suma rs, 250 (dwieście. pięćdziesiąt), jako procent od 
kapitału wieczystego rs. 5000, przeznączonego na opłat 
szkolną dla miezamożnych uczniów gimnazjów warszawskie 
(w 5/, częściach wyznania mojżeszowego, a w 1/, części in- 
nych wyznań), odznaczających się moralnem prowadzeniem 
ipilnością w naukach stosownie do wyboru egzekutorów 
testamentu. Kandydątki i kandydaci do powyższych legatów, 
posiadający nd a) świadectwo zarządu gminy izraelskie 
warszawskiej i poświadczenie stanu ubóstwa przez dwóch 
miejscowych obywateli, zaś ad b) świadectwo władzy gi- 
mnazjalnej co da wymaganych kwalifikacyj, oraz świadectwo 
dwóch obywateli co do ubóstwa, zgłaszać się mogą, po- 
ką kę od dnia dzisiejszego do dnin 26 stycznia (7 lutego) 
r. b. do domu handłowego pod firmą M. Berschn w Warszą” 


Kury giełdy warszawskiej, . i 


.Dhia9-ġjo stycznia 1828 m. 
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wietrza. Usposobienię.w ogóle było wyczekujące, | 
| 
t 


Cyfra ta większ | 


zaś bara= 


1 


Wartość kuponu: 
fpo potrąceniu podatku skarbower? . 
Od Listów zast. ziemskich 5%, kop. 19° 
Od:Listów zast. m. Warszawy kop. 1267 
Od.Listów, zast, m. Łodzi kop. 87! 


wie pod 8.795 przy ulicy Elektoralnej istniejącego, m to ce- 
lem przedstawienia próśb piśmiennych: i wymaganych «dowo- 
dów, pod rozpoznanie egzekutorów testamentu. 1 j 
Nadmienia.się;żestosównie do woli zapisodawcy, pierwszeń- 
stwo do Powyźszyeh, wsparć, będą miały osoby rodem z Warz 
szawy i tu mieszkające, zaś do wpisu. szkolnego pierwszeń- 
stwo. mieć. będą uczniowie z familji zapisodawcy. : 


— Rada miejska warszawska dobroczynności publicznej. W wy- 
konaniu zapigw ś.p. Marjnnny Jujanny Taube, ma posiedze- 
niu z dnia 31 sierpnia (12 września) r. z., naznaczyła z pro- 
centów od legowanego kapitałn, tytułem wsparcia, osobom 
wyznania ewangelicko-ungsbnrskiego; a mianowicie: 
1) Annie Riedel, kupcowej rs. 75—i ME : 
2) Fryderykowi Teterliugowi, szówcówi rs. 75. * 
Wsparcią te pomienionym osobom wypłacone zostały. 
Naczelnik zakładów dobroczynnych 
rzeczywisty radca stanu K. Puchalski. 
/ |<. Sekretarz rady Lechowicz. 


kuj ly Caromp Eragi 


Losowanie w dnia Ż stycznia 1888 roku, 
Wygrały: 


logibq i arosggr onra Fuga! 


W g 
"Warszawskie: Towarzystwo Mnzyczne. © © 


Program animee ced zm o, urzą“ 
dzonęgo, staraniem: p. Jana: Klecz o we 
Czwartek dnia 13:50 stycznia 1 88 ag 
Część I. 1) Duet z op. „Giutramento” — Mercaćante odśp. 

ié Marja Szawłowskm i; Zofja 'Vieweger. 2) Koncert 
-moll—Mendelsohn, odegra na fortep, panna Amelja Rajch- 
manówna z towarzyszeniem orkiestry pod dyrekcją p. No- 
skowskiego, 3) a), Andante z op. „Marta”—= Flotow by 
Dziewczę i śmierć—Schubert e) Krakowiaczek—Moninszko, 
odśp. p. Vieweger. 4) a) Tercet z Oratorjum Eljasz — Men- 
delsohu; |. b. Matapa elngeBldętnany odśp. panie Kopy= 
towska, Skiwska, Dobrowolska, Cręść II. 5) a) Pastorale— 
Scarlatti; b) Mennet Paderewski; e) Air de ballet—Moszkow- 
ski, odegra pańna Rajchmanównas"6) a) Grajek — Moniu- 
szko b) Serenada—Dnuniecki, odśp. panna Szawłowska, 7) 
Duet z ,„Manfreda*—Reinecke na 2 fortep. wyk. p i 
manówna i p. Kleczyński, , 8) a) Piosnka szwedzka b) Pieśń 
ludowa, .odśp. panie Szawłowska, Skiwska, Pleszczyńska, 
Vieweger i Dobrowolska. Początek o godz. 8-ej wiecz. 438 
AEO AP TO A ZA A A EA EAT NOKI KORANA OC AA 


Najlepsza. Pralnia Bielizny,- Hiru» 
cza nr 29, róg Hożej. Ceny nizkie. +02) 


= Herbatę firmy. 0. A. fdoreszczenko 
w Moskwić, w cenie od rs. 1.56 do TS. 3 za funt, po- 
łeca 9'. D. Łapiński, Królewska 49. Stale ku- 
pującym ustępuje odpowiedni rabat. (25) 


*+ 


udziela po domach i u siebie, ulica Świeto- 
krzyzka N 22—J. Zuberbier, Art, Teatr, i 


| 


Cyrk Alberta Szumana 
-eeo Pylko kilka oicimych występów! ` 


Dziś I-szy występ oryginalnej trupy arabskie) 
Bóni-Zong-Zóng, składającej się z 14.tu osób pod 
przewodnictwem Hady-Omar-Ben-Mahomed. Począ- 
tek o godz, 8-6j wieczór, (87) , 


daqi raJakób Kohn, zamieszkał przy uliey 
Twardej nr;6. Przyjmuje ehorych od 8 — 10-ej go- 
dziny rano i od 4—6-ej.po południu. (60) 


— Mr Henryk Frenkel po dłuższych stu- 
djach zagranicą powrócił do Warszawy i rzyjmuje 
z chorobami dzieci i kobie od 'godzimy 
9—11 rano i od 4—6 po poładniu. "Ul. Karmelieka 
nr 4, pierwszy dom od Leszna. 4074 


Ważna wiadomość - 
korzystnego kupna. 


W dnia 10-ym stycznia o sodzinie 10-ej rano 
w sądzie oksęgowym sprzedany zostanie przez pu- 
bliczną licytację, dom narożny przy ulicy lektora!- 
nej nr 831/756 który przez skasowanie koszar mī- 
rowskich z skał trzeci front z aien i ogrodem, 
który może być oddzielony na drugą posesję, z do- 
chodem około 6,500 rs., z sławną wodą, którą biorą 
do wód mineralnych i zdatną do kążdej fabrykacji, 


~ o sv KOMITET 1 
Towarzystwa Resursy Kugieckiej 


ma honorfiodać do wiadomości PP. Członków, iż 
w dnia 44=ym %. m., to jest w sobotę, 
dany będzie w,salonach Resursy 


"Wieczór tańcujący, 
dla Członków tejże Resursy i ich Rodzin. Bilety 
+ wydawane będą w dniach: 10,11 1 12-ym b. m., 
w Kancelarji Resursy, od godziny 6 — 8.ej wie- 
czorem. (62) 


R 


"KOMITET 
Towarzystwa Resursy Rupieckiej 


| ma honor podać do wiadomości, iż stosownie do pa: 
ragrafu:6-g0 Ustawy Towarzystwa ! Resursy Kupie: 
ckiej, po dopełnionem w dniu 4:ym stycznia r. b. 
losowaniu, i r owd Ą rgia 71 
"5 akcyj wylosowane został 
nra 60, 108, 112, 129 i 151. 63) 


A 


-BUCHHALTER +» 


z chlubnemi ' świąđećtwami,; pracujec 4 
sty rok w tutejszym poważnym kładąc" A 


Export, branż. galant. — Dokład 1 
znany ze stosunkami handlowemi se e: 


stwie, życzy obecną posadę zmienić. 
Tegoż podróże w celach handlowych bez 


wątpienia korzystnieby ły. 
Laskowa oferty uprasza się złożyć w kan- 
torze Kurjera Warsz, pod lit, A, B. 18. 


Pulk- Ltmki Lj- fran 


pódajć niniejsze dd winda i X 
asa, to jest dnia 28 Grudmii (5 > 


s terjał i 
i mna y służące do tiair t i opa- 


Magistrat miasta Warszawy. 


„Adeej zrdna, odbędzie się w sali ty 
in Sis przez opieczętowane deklarneje li. lieytącyjtej 


na sprzedaż starego Żelaztwa, 


( o rostałego po reperacji brnków i mostków żelaznych, w ilości około 8,160 pudów, od kope 
za pud, 


przejrzane, w Wydziale Administracyjnym Magi- 


ji, wydruk 
ieyjnej. AC wypo 


Nr9 ZAWSKLKqv SWURJER—Dnią 8 stycznia 1888 n » (2) 


.— —- 


Ud gina pożyczki na zastawy Lombard; ulica Widok Nr 24, 0d Wo" śrana 
, 4 „Codziennie. Procent qumicjsgony, oasiiz ahi 


a~ NA KARNAWAŁ 


Fabryka Piór Strusich i FARRER 
„E> - GR ELE WW Edo, | 


Tłomackie Nr 1t, 
„poleca IW db WW «PSE. do toilet balowych, 


w nojmodniejszych kolorach. i 49R 


"Skład Materjałów Mptecznych . 
Ludwika Spiessa 1dyna, 


| ulica Seatorska Ni DE obok. kościoła pp. Kandniczek, 
nica Marszałkowska Nr 140, między Świętotrzyzką 1 Placen zielonym, 


Siaja zaszczyt polecić: 

Wodę Kolonskią znaną ze-swej dobroci od lat 40. - 
Perfumy francuzkie na MAE. 
fśredę 2 miętą do czyszezekia zębów. 
Elixir do płukania ust. 
Uitramarynę do bielizny, 
Benzyńnę do prania rękawiczek i wywabiania plam. 

p ruską do kuchenek benżynowych i do palenia w świetach. 
Glans amerykański do bucików. 
Massy woskowe ) w tosatiiych kolorach do zaprawy 


Znana ze swej dobroci, ióicrona Medalami, Bdhzi ET } 


zasłużone uznanie i dziś powsżechnię żądaną, jest 


| | WODA KOLOŃSKA MIĘDZYRZECKA? 


zmajduje się wé wanie, A Luta e magazynach perfumeryjnych i ga- 


lańteryj nych — Skład u pp. A. Łipinka, Kalinowskiego, Ludwika, Szalca 
terpentynowe ) i podłóg i posadzek, Golińskiej, Łanera, E Jeziorowskiego, Szlagi J kiego 
Wszelkie materjały apteczne i przetwory PAM Ita E E 
chemiczne do lekarskiego 1 technicznego, Skład główny E. EICHLER, Jerożólimska 1 » 64, 
Wina lecznicze i lekatstwa specjalne. 84R z V EY 


ąca od roku 1856 


arowa ja Fabryka Musztardy 
A: SCHWEITZER, 


/ Królewska 23 (19) znanej dobroci wyrób swój; sprz UE 
daje na garnee. kwaterki i pa i takowy tp "ESR 


Warszawską Fabryka Skór 
do kapeluszy 


pierwsza w. kraju; 
KANTOR: ulica Niecała Nr 1 
(w antresoli obok Lecznicy). 

Mam zaszczyt zawiadomić pp. Kapeluszników, iż posia: 
dając już na składzie znaczny zapas towarów, otworzyłem 
z dniem 1-m Stycznia 1888 r. sprzędaż hurtową i detaliczną. 
skór do kapeluszy. 

Sprzedaje się również karki i okrawki skór, przydatne 
dla pp. czapników, Lady portmonetek, fabrykantów 
szelek i innych. 508. 


Na odmrożenie.- 


Maść znana ze swej dobroci, w słoikach po 15.1 30 łaa i 
j óraz-OZONOL- dla odświeżania powietrza w mieszkaniach | 
kaca ba z pówodu żimy, poleca Apteka: Dworu J, OKM. 


dawniej F. SZTEYNERA, obecnie Apteka 


F. DZIECHCIŃSKIEGO, 


ĝi HKrakowskie-Przedmiescie Nr 98, 


wprost. Resursy bom 


SPRZEDAŻ DÓBR 


Z powodu dobrowolnego przeniesiefja sk zamożnego właściciela. dóbr do Niemiet 


napowrót, sprzedaje się w korzystnych warnnkąch znaczny ma Bok ziemski w Sanockiem 
inad spławnym już brzegień na leżący z przestrzenią 3 morgów, a mianowicie 
417 m. pól ornych, 66m. łąk, 2 m. ogrodów, 128 m. pastwisk., 217 m. połonin, 4 m. pod 
budowlami i 4074 m. lasu jodłowego «i £ kowego w stanie dziewiczym, z wygodnym do- 
mem: mieszkalnym, zabudowaniami gospodarskiemi i folwarcznemi, propinacją i młynami, 
nakoniec z całym żywym i martwym inwentarzem. 

Do stanowczego załatwienia sprzedaży tej został upoważniony p. Juljan Topol- 
nicki we Lwowie, ulicą Pańska L. 13. 

We Lwowie, dnia 19 PRE 1887 r. 2202 


NA KARNAWAŁ 


radzimy każdemu spróbować Wina 


RUSSKIEGO SZAN SKIEGO 
N. P. ŁANINA, 


w miejsce zbyt N. zagranicznych, a po części i onapo 
Skład główny Przy Składzie 


Win Krymskich i Kaukazkich. 


HERMANA STEIN 6 Comp. 


DŁUGA X 46. 
FILJA; MARSZAŁKOWSKA M 146. 


. Szanowne Panie! korzystajcie 
z- rzadkiej niebywałej okazji! Otóż od 
M dziś odbywa się « wielka sprzedaż 
j Partyj towarów: oddanych w: komis 
| przez moskiewskiego fabrykanta, do 
sprzedaży detalicznej po cenach nie- 

W praktykowanie tanich, a mianowicie: 
% 3000 ar. Atłasów jedwabnych sze- 
` rokich na kołdry, bordo, niebieski, 


Staniki F 
otowe Jersey 


esienne i zimowe, w naj- BRE 
większym wyborze, z wła-g 


$>. snej fabryki, przytem ró-$ 
; ane wyroby pończoszn. 
SC gorsetypolecaGustaw 
+. Haehle, Święto <$ 
v krzyzka 11. 


H ponce, amarantowy. 
B$ 2800 ar. Atłasów różnych kolorów, 
Š na suknie i do przybierania sukien. 
% 3000 łokci Kaszmirów czarnych 
wyborowych, niebywałej piękności, 
na suknie i dolmany. 
2000 łokci Kaszmirów białych na 
balowe i weselne. suknie. 


È 8000 łokci Materjałów wełnianych i 
na snknie, po 10, 20, 30, 35, 40, 50 F- 
i 65 kop. 4 e 


800 Kołder pzaiesych bajowych cie- 
| _ plych, od Rs, 2 kop, 50. warzywny i owocowy, w Alei Ujaz- 
200 Kołder watowytanw wieże NA) | dowskiej położony, od lat 16 na zakład 
| 
| 


cię. satynkowe, „od Rs. 
8 500 Kołder (kap) na AT rypsowe mleczny zajmowany, jest do wynajęcia 
Pa od każdego czasu.— Wiadomość w ma- 
gazynie Braci Lesser, Rymarska 12. 


jedwabiem szyte, po 
1000 Patarafek do rep? i waz 
po 15. i 20 kop: 


ma paman wee || MAGAZYN MEBLI 
Magistrat: miasta Warszawy. 0 ate plotna krajowogo nat niy sery 


` je 12-ej 2000 łokci IKortów (Solenil), prze- 
Dnia 18 (30) Stycznia 1888 1. -y CE odarty in mjpotodnie, odbędzie się w sali ślicznę kolory yrik 2'/, łokcia SKI Qi 
: licytaeyjnej Magistratu miasto Warszawy licy nus przez opieczętowane de+ | $g. szerokości, Rs. 1 l -Ka 


“Se 3 100 Dywanów, ROSTOK OMEGA pięknych. W. 
ë Sa w IC) Mazwmatkówzka 430. 
na wywózkę nieczyStóści kloacznych Rh TE EAT 21). łok. 1. Posiada wielki wybór mebli wykwin- 


tnych i skromnych. 


Geny' b. uintarikówańć, ale stałe. 


płynnych 1 arch. aparatem Berg era, g r pra KRPE PRERE 2 Przyjmuje zamówienia i wrządze spór. 
od dnia 1 (13) Kwietnia 1888 r. do 1 (13) Kwietnia 1., z domów zostających pod za- ; fab A tamenty' podług rysunków. k 
rządem Magistratu, w warunkach licytacyjnych wymienionych, od summy ogólnej 2,500 | i Ee ea OO A z re l irnata ev n 
f i > b Ś ało 
Warunki Jieytaeyjne. mogę. być przejrzan w Wydziale Administracyjnym Magistra- 8 ie byłym vienis hranom 31 | 4. Kupuje, sprzedaje i wynajmuje a 


tu, szczegółowe zaś, ogłoszenie 0. licytac Sako też wzór do deklaracji, wydrukowane 
zostały w Dzienniku: Warszawskim i ai Gizecie Policyjnej. y Ch 


EKSTRAKT SŁODOWY 
wyrobl J. Trąbczyńskiego 


w Winiarach pod Kaliszem 


jako środek leczniczy w kaszlu i innych cho= 
robach piersiowych, wypróbowany w swych 
skutkach przez lekarzy i chemików, na wy” 
utawach Przemysłowo-Rolniczej War- 
sznwskiej i Krajowej Krakowskiej, za- 
szczycony medalami, oraz na wystawie 
Higienicznej w Warszawie Listem 
Pochwalnym.—Cena słoika kop. 50. 
Składy główne ekstraktu, u pp. Spiessa i 
Syna w Warszawie; Lipińskiego i Lisickiej 
w Łodzi; w Kielcach u S. Wierzbickiego 
w Pińczowie u Świerczewskiego; sprzeda- 
wany jest nadto we wszystkich składach 
aptecznych i aptekach. 17R 


KURJER WARSZAWSKI.—Dnia 9 stycznia 1888 re 


Kto z pp. Obywateli ziemskich dostarczyć 
może większą ilość wyborowego 


Sera śmiętankowe(o, 


do 2,000 pudów rocznie, zechce złożyć ofer- 
tę do składu hurtowego towarów kolonjal- 
nych Franciszka Fuchs i Synów w Warsza- 
wie, ulica Miodowa M 16. 6 


SKLEP 


zdwoma pokojami, przy uli- 
cy Wierzbowej, z urządzeniem lub bez 
takowego, jest do odstąpienia w każ- 
dym czasie. Wiadomość u portjera-Ho- 
telu Angielskiego. 24 


W majątku 


Lipówki (w pa 
skiej, pow. nełmskim) Lid s 
cznia 1888 roku, ò godzinie 13-ej w p- 
łudnie odbędzie się 


Licytacja na sprzedaż lasu 


ogółem na przestrzeni {włók 10, jak rő- 
wnież mąterjałów przygotowaeych na 
spław.—Las położony przy szosie z Cheł- 
ma do Lublina, od rzeki spławnej Wieprz 
odległy wiorst 7 po szosie.-=Licytacja od- 
dzie się przez deklaracje zapieczętowane, 
Przed otwarciem deklaracyj może być ustną 
agaca in plns.—Suma szacunkowa rs, 
37.500. Wadjum wymaga się rs. 
3,000 rs.— Bliższe szczegóły na miejscu, 
ostatnia stacja kolei Trawniki lub Rejowiec. 
2497R spółwłaściciele 
E. Dziewicki, R. Dziewicki. 


| 


Nr 9 


~ Jest do odstąpienia 
zaraz, z powodu interesów familijnych 


SKLEP 


Z MATERJAŁAMI PISMIENNEMI 
i DYSTRYBUCJĄ, 
Wiadomość na miejscu, Plac Ś-go Aleksana 
dra X 18. 65R 


Jest do wynajęcią i 


bokal: łata 


elegancki, z ogrôdkiem.— Wiadomość: uli 
Długa 3 29. = 2250 p 


Nauka i wychowanie, 


rancuzka bona poina na stałe, tub 
demi-place. Świętokrzyzka 16, m. 16. 334 


auczycielka z NOE: wykształceniem, 
znająca obok przedmiotów gimnazjalnych, 
specjalnie języki: ruski i francuzki, w wyż- 
szym zakresie, udziela lekcje i korepetycje. 
Paulina Niewiarowska, Chłodna, d. X 8, mie- 
szkania 6. 305 
jicmaki bony, z dobremi świadectwami, po- 
trzebne są zaraz. Biuro Nauczycielskie A 
sińskiej, Berga M 6. 52 


Nile zim z wyższym patentem i me- 
u 


dalem złotym, przysposabia do klas, oraz 


ziela korepetycji, po bardzo przystępnej 


cenie. Wiadomość: nlica Chłodna X 50, mie- 
szkania X 20. 326 
Posady i prace. 


poszukuje się panny jako sklepowej, kom- 

etnie uzdolnionej w tym zawodzie. Refiek- 
tąntki zechcą się zgłosić ną ulicę Senatorską 
28, do magazynu Gustawy Beusef. 39 


o 200 rs. nagrody za wyrobienie posady 
Dniodema człowiekowi, posiadającemu rs. 
2,000 kaucji, tu lub na prowincji. Oferty pod 
J. N. biuro ogłoszeń. Senatorska 26. 40 

łody człowiek, samodzielny kupiec, po- 
wr uł kilka tysięcy rs. kapitału, po- 
maroje o nabycia na własność lub wejścia 
w spółkę interesu handlowego lub przemy- 
słowego. Może także przyjąć odpowiednią 
osadę za złożeniem kaucji. Wiadomość w 
Kantoo Kurjera lit. E. N. 1. 236 


D: pete dyr robót kanwowych i haftów 
p 


soba Ti etpar z kaucją, pragnie przy- 

jąć miejsce kasjerki. Hortensja 7, miesz- 
kania 9. 341 

otrzebne kompletnie uzdolnione stani- 
P czarki, spódniczarki, oraz uczennica. No- 
wolipie M 12, mieszk. 16, robota stała, wy- 
nagrodzenie dobre. 433 


anny potrzebne są do nauki. Fabryka 
Piratów Czesława. Nowy-Świat 21. 431 


Przy kompletnie uzdolniona w składaniu 


wszystkich fasonów potrzebna do fabryki 
awatów za dobrem wynagrodzeniem zaraz. 
Czesława Nowy-Świat 21. 430 


otrzebni są uczniowie do jubilera bez 
P mieszkania i stołu. Wiadomość w sklepie 
V. Mankielewicza w gmachn Teatru. 254 


W 
rotrzebna zaraz maszynistka i podręczne 
| zdolno do bielizny. Podwale M 10, miesz- 
kania 7. 307 
oszukuje się panien przystojnych, jako 
Próerki do | atiaj do Białostoku. 
Wiadomość, Nalewki 41.—Lewin. 370 
owa w średnim wieku, gospodyni wiej- 
ska z kilkoletnią praktyką, poszukuje 
miejsca zaraz. Wiadomość Nowolipki 16, 
mieszkania 27. 224 
dalony z Prus, a w skutek tego mater- 
jalnie do szczętu zniszczony, młody czło- 
wiek, żonaty, z rekomendacjami osób wiaro- 
godnych, sznka posady szwajcara, lub boro- 
wego, może też pełnić obsługę na polowa- 
niach. Włodzimierska 11, m. 10, lub oferty 
proszę składać w kantorze Kurjera Warsz. 
pod lit. J, M. - 27 
araz potrzebna jest panna do haftu i kra- 
Rów. Nowy-ś wiat 1, stróż wskaże. 117 


Kupno i sprzedaż, 


hleb wiejski, indyki tuczone. Chmielna 
6: 15, m. 1. 384 


garnitury mebli, szeslong, sofa, oto- 
sprzedam tanio! Ulica Świępiye 


ztery 
Mana, 
ka M 17. 


T. OE ZRP PRD K e 
Nqablony i skunksy męzkie, kołnierz i muf- 
ka tnmakowe, mało używane do zbycia za 
umiarkowaną cenę. Orla X 11, m. 28, zrana 
od 9-ej do.1-ej zastać można. 387 _ 
o sprzedania wanna z ogrzewaczem, Zu- 
pełnie nowa, za nizką ceną. Ulica Elekto- 
ralna M 21/791, stróż wskaże, 217 


m w 


W drukarni Aurjera Warszawskiego —Flac Teatralny nr 4130 (nowy 9). 
MA KHA Redaktor Franciszek Olszewski W 


D: sprzedania szubka na puchu, czarnem 
futerkiem oszyta, kostjam ciemno-zielon 
z piórkami, suknia różowa, czarną, nai 
nowa. Żurawia X 30, stróż wskaże. 57 


am A WOPOBCWOKRKÓ || DI 
DE sprzedania jest 16 krzeseł u tapicera, 
Ulica Chmielna X 10. 138 
o sprzedania za bezcen barany krym- 
skie używane za rs. 20, kołnierz sobolowy 
uży, mufka i kołnierz tumakowe 12 rs., sofa 
machoniowa, stół, fotel i umywalnia. Chmiel- 
na X 47, u stróża. 123 
ortepian palisandrowy o 7 oktawach, in- 
krustowany, mało używany. Tanina 24, 


mieszkania 5, 1 piętro. 

ortepian fabryki Hofferanowej konstruk- 
cji, mało używany, do sprzedania. Żurawia 

10, m. 4, codziennie od 2 do 5. 

utro niedźwiadki używane tanio do sprze- 
dania. Nowogrodzka 17, m. 17. 124 
ortep machoniowy Kra era, do 
sprzedania za rs, 85. Świętokrzyska 26, 
mieszkania 15. 399 


utro męzkie nurki, tanio do sprzedania. — 
Szpitalna 1, m. 5. 103 
Fw elki amerykańskie bardzo mało uży- 


wane za rs. 450. Wiadomość Smolna M 28, 
mieszkania 2. 196 


| ate yw Kralla i Seidlera do sprzedanią 
bardzo tanio, Elektoralna 10, m. 8. 214 


Fraza Małeckiego, oon, do yi 
Za ce elazna g 
eszna, 538,0 WE 10—4. 197 
Fiona używany w dobrym stanie, zdatny 
do wsi i miasta, cena przystępna. Święto- 
krzyzka 29, wprost Jasnej. 223 


ortepian krótki za rs. 100 sprzedaje. Uli- 

ca Chmielna 76, m. 9. ., 74 
Fora bardzo dobry rs. 230, drngi 

Bucholca rs. 90, Solna 12, m. 6. 429 


ortepian 7 oktaw, 3 szprejce, blat meta- 
J = rs. 180. Wiadomość PAE epa 
cka, 


tur mebli, łóżka, szafy, tualeta, kre- 
dens, stół, krzesła, biurko, otomana, sze- 
slong. Świętokrzyzka 39, m. 2. 394 


mebli, łóżka szafy, szeslong, kre- 
dens, stół, krzesła, Szpitalna 5, m. 1. 144 
e: książki, obrazy, sztychy, porcelanę, 
krysafńły, szale, makaty, pasy, bronzy, me- 
e, dywany, zbroje, biżuterje, wszelkie przed- 
mioty starożytne i nowsze, księgarnia anty- 
kwarska B. Bolcewicza, Saski Plac M5. 19934 
oń wierzchowy, rasy perskiej, młody, ze 
wsi sprowadzony, do sprzedania. Ujazdow- 
ska 21. 22857 
iotrwałe, 
ohtego, Nowy 


eble: garnitur salonowy, krzesełka fan- 
tazyjne, kolumny, kandelabry, urządzenie 
ie alni dębowe, szafy, łóżka, umywalnia, tua- 
eta, otomana, biurko, bibljoteka, garnitur 
abinetowy, szafka lustrzana, żardinierki, 
ustra, do sprzedania, Marszałkowska 119, na 
dole, w.drugiej bramie, mieszk. W 15, 324 


eble używane, rej roboty, do sprzeda- 
nia. Żelazna M 79, mieszkania 6. 292 
sarna Singera do sprzedania. Święto- 
a X 20, m. 33, 434 
e garnitur czarny utrechtem kryty, 
orzechowy welwetem kryty, szafy, biuro 
ębowe, ottomana i różne meble do sprzeda- 
nia. Mokotowska 59, przy placu św. Aleksan- 
dra, stróż wskaże. 225 


eble za bezcen! Garnitur czarny orzecho- 
wy, lustra, rozmaite innemeble, szafy, kre- 
ens, stół, krzesła, łóżka, biuro, ‘saong, fi- 
ranki Róg Chmielnej M 83T iod ulicy Mar- 
szałkowskiej M 108, m. 30. 390 
eble, garnitury, szesiongi, otomany, SZA= 
fy, lustra, kredensy, tualety i inne po nie- 
praktykowanie nizkich cenach. *Krzkowskie- 
edm. 10, m. 4. 400 


ianino systemu amerykańskiego, prawie 


nowe, do sprzedania. Prosta 36, mieszka- 
nia 11. 3201 


R —— LLL 
osadzki do 600 tafli nowej lnb używanej 
dobrej, potrzeba „pod X 22 Bednarska. — 

u właściciela domu. 356 


(a s Nor Z d EEN REPA EAT e SET 
od X 23 Królewska, 8 mieszkania, do 
sprzedania szuba podbita lisami, mało u- 

ywana. przytem mufka i kołnierz skunksy, 

oraz szuba, dublony męzkie. 289 


Saski parokonne, tanio do sprzedania, Wia- 

domość ulica Czerniakowska 871. 29 
ostawiono do sprzedania tanio palto sy- 
berynowe na futrze z ładnym kołnierzem, 

prawie nowe w magazynie ubiorów męzkich 

P. Folkierskiego, Elektoralna 49. 

2 powodu śmierci męża wyprzedaje różne 
mebla tanio. Bednarska 19, m. 10. 375 


Interesa handi, i majątk, 
B= pośredników zamienię dobra na dom. 
Oferty pod K. w kantorze Kur, War. 426 
ardzo korzystne kupno spożywczego skle- 
pu na Marszałkowskiej, koło kolei. Wia- 
domość Mokotowska 55, m. 12. 
ystrybucja za 140 rs. zaraz do sprzeda- 
nia. Krakowskie-Przedmieście 60. 416 
o sprzedanin, arszaf kow- 
125. Wiadomość w dystrybucji. 206 
D: sprzedania sklep wiktuałów z dystry- 
a 


bucją, targ dzienny od 25 rs, do 30, pozwa- 
m przez tydzień kontrolować. Ulica Wspól- 
na X 31. 393 


o umieszczenia; 3,000 rs. na nierucho- 
mość w Warszawie, Pośrednictwo wyłą- 
eza się. Potrzebne są również dwa pokoje u- 
meblowane od 8 lutego r. b. w środku mia- 
sta. Wiadomość Wspólna M 42, m. 6, od go- 
dziny 5 do 7 wieczorem. 383 
apitały 15,000, 10,000, 4,000 do wypoży- 
ie ela domy. Wiadomość M 14 TAKE 
ska na 2 piętrze od frontu, rano i od 12 do 4 
godziny. | 267 


agle do sprzedania. Wiadomość ulica 
ilcza M 27. 377 


ieniądze wypożyczam a kwity lombardo- 
we kupuję. Nowolipie 23, m. 16. 423 


otrzebną jest suma rs. 1,500 na spłatę na 

dom murowany, na pierwszy numer po To- 
warzystwie. Wiad. Nowe-Miasto X 10/318, 
u właściciela. 256 


lep spożywczy z dystrybucją, tanio do 
sprzedania. Świętojerska 8. 22933 
klep mydlarski kolonjalny do sprzedania 
z powodu słabości właścicielki. Wronin 27 
róg Łuckiej. 296 
klep wiktuałów, oddawna e zystując 
jest do odstąpienia w każdym miki 
wodu wyjazdu za przystępną cenę. Wiądo= 
mość na miejscu. Ul Zakroczymska X 11. 193 
ad materjałów piśmiennych, galanterja 
i dystrybucja da sprzedania. rt kaj ią 
ka 15, wiadomość na miejscu. 
zkoła z całem urządzeniem jest do odstą- 
pienia Długa M 46, w sklepie wę Ziem- 
8 2 


iego. 
6 kt ad węgla kamiennego jest do sprzeda- 
nia. Nowolipki M 6, pracownia sukien. 346 
R. o k Aa i Q, 


tnie umeblowanych w Alejach Jerozolim- 


ich. Wiadomość: hotel Briihlowski, u szwaj- 
Cara. 260 


o wynajęcia mieszkanie elegancko ume- 
błowane, złożone z 7=u pokojów, kuchni, 
-ch pokojów dla sług, pralni, łazienki, oraz 


ogrodu z werendą na parterze, w okolicy 
piken Zielonego, od 15 grudnia do 8 kwietnia. 

iadomość: Tłomackie M 13, mieszkania 
% 5, na 1-m piętrze, od 10 do 


dnie i od 4 do 6-ej wieczorem. 


pn do wynajęcia przy ulicy Wareckiej Ñ 1, 
sklep z pokojem. Może być na szynk, albo 


na jaki inny interes, oraz na miejscu i urzą- 
dzenie sklepowe. 345 


D: wynajecia zaraz. 8-pokojów, komple- | 
e 
8 


12-ej w połu- 
188 


4 


d 1-go stycznia 5 pokojów z balkonem, ła- 


zienką i tegoczósnemi wygodami. Pojedyń- 
cze pokoje. Widok 21, m. e OJ n 


otrzebne pomieszczenie fabryczne, samo 
Pr sobie, składające się z 5-u pokojów śro- 
niej wielkości, z mas ą parową, o sile 
8—10 koni, w dobrym stanie. Dokładne adre- 
sy i oferty do Biura Rajchmana i Frendlera 
dla % 12976 kwitn na ogłoszenie 50 ` 


okój obszerny z niszą, zaraz do wynaję= 
h 7 , ZAT J9 
cia, bez:mebli. Krakowskie-Przedmi 
32, obok kościoła Opieki św. Poetą roS 
ep z dwoma pokojami, przy ul. Wierzbo- 
wej, z urządzeniem lub bez tnkowego, jest 
do odstąpienia w każdym czasie. Wiadomość 
u portjera hotelu Angielskiego. 251 


ep na wędliny do wynajęcia. Uli - 
EWY 


105 


poniesienia rozmaitc, 


kuszerka b. starsza instytutu położni- 
czego, zaopatrzona utensyljami gwarantu- 
emi zdrowie położnic, radzi w krytycznych 
okolicznościach, przyjmuje damy sekretne, po 
koje oddzielne. Słabość, umieszczenie dziecka 
od.15 rubli. Złota 16,.parter frontowy, 250 
erka S. P. przyjmuje panie sekretne, 
spodziewające się słabości i udziela pora- 
„ UŁ Chmi 33, mieszkania 17. 382 | 
czak przyjmuje osoby na 
słabość, z umieszczeniem. dziecka. Stare. 
asto 25. "237 
tuszerka przyjmuje osoby spodzi 

si słabości. Ozżoddeć 34 z 22008 + 


otel w mieście potowe o wydzierża” 


wienia na lat 
ulica Śliska M 82. 


a stwo bezdzięgne życzy sobie przy- 
jąć  dzięcko na ‘garnuszek. , Praga, ulicą 
rukowa M 6, m. 5. 


ni 
N:. karnawał. PO rs. 6 przyjmuję do na< 
0 


Wiadomość w kawiarni, 
306- 


szywanią dżetem garnitury do snkien ba- 
wych: bok, kamizelkę, kołnierzyk, mankie= 
ty—desenie param "Tamże karczki szydeł-, 
kowe od 45 kop. Ceglana 5, m. 15. 432 | 


pW E e RA 
racownia sukien, okryć damskich i ubior=| 
ków dziecinnych „Leonie,” Długa 21, wyj 
onywa wszelkie roboty, w zakres krawiec! 
czyzny damskiej w chodzące. Suknie balowe 


wykończa w ciągu 24 godzin. 219 . 
ład mleka i produktów nabiałowych Je- 
ewy Hall, Chłodna M 27, wydawać będzie 


od 5-ej do 9-ej zrana, podezczns zimy codzień 
mleko gorące po cenie: mleko zbierane kwarta 
311, kopiejek, mleko nie zbierane 7 kop. 373 


uka dog, gp „B Ee w rzemiennej obro- 
ży zagi , Azca za nagrodą odpri 
wadzi do Roznatowskiego, Freta 25. y 381 


apicer! Wszelkie pilne robóty i repera- 
cje mebli na prowincji i w mieście podaja 
antor Kur. pod „G. Z.” 273 


muje się. Oferty: 
przyjmuje zamówienia na 


anio! Kucharz 
Ti: i wesela, od rs. 3. Aleja Jerozolime 
8 22551 


a M 54. 
akuszerki pokój z wszelk 
osoby mającej. odbyć ke vr s ui 

m.36. 425 


niem dziecka. Elektoralna 5—7, 


| PZDR OT z ZOE. | 
lica Podwale % 29. Obiady gospod 
U» kop. 15, bardzo smacznej nid Kaski 
kiem. 325 


inął pies, ceter *młody, ciemno-żółt 
Kto odprowadzi na Wiejską 9, mieszk. 9. 
otrzyma nagrody rs. 3, 424 s 


— n r ZZA 
0 żałobných kapétódsf od rubli 21/ 
dziecinne od rubli 1%. Suknie żało- 
ne kaszmirowe, szewiotowe, krepowe, od 
rubli 13, „oraz pośmiertne: ubiory, mny 
metalowe i drewniane, własne, katafalki kiry, 
karawany i urządzanie pogrzebów. Wara 
szawskie przedsiębierstwo pogrzebowe. Ses 
natorska 32, — Filja: Krakowskie-Przedmie= 
ście M 1. 2741 
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